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\ CENY OGŁOSZEŃ:
za wiersz milimetrowy 
przed 1 zloty, w trfcseie 
50 gr., za tekstem 40 gr. 
Ogłoszenia tabelarycz 
ne 50 proc., a świątecz­
ne 25 proc. drożej. Dro 
bne ogłoszenia po 10 
groszy. Dla poszuku­
jących pracy 5 gr. za 
wyraz. Najm niej 1 zł.
Konto czekowe PKO. 

Warszawa 65.070

Prenumerata wy­
nosi miesięcznie
zł. 8.00

Adres administracji; 
Piłsudskiego Nr. 8, te­
lefon 4-97, telefota re­
dakcji 6-92, telefon re- 
dakccji nocnej i dru­

karni 4-94.
|  Konto czekowe PKO. 

W arszawa 65.070
Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 
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List b. ministra Czechowicza
i sensacyjne pogłoski o konfrontacji z b. premjerem Bartlem.

WARSZAWA, 21. 11. (wł.) Dużą sen li przez oskarżonego Sawickiego i mie dział, że w czerwcu 1931 roku. Na z aj
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WARSZAWA, 21. 11. (wł.) Dużą sen 
sację w sądzie wywołał dzisiaj list b. 
m in istra  Czechowicza, zamieszczony 
w jednym  z pism. List ten kursował 

z rąk  do rąk, zwłaszcza obrońcy in te­
resowali sic nim żywo. Rozeszły się 
pogłoski, iż obrona m a prosić sąd 
o powołanie p. Czechowicza w dl u 

rakterze świadka, a nawet prosić o 
skonirontowanie b. prem jera B artla  
z p. Czechowiczem.

W liście swym, w odpowiedzi na 
zeznania p. BarRa p. Czechowicz 
stwierdza, że cofnął swego czasu dy 
mis,ic; na prośbę p. B artla, ponieważ 

' rzad m iał przedłożyć sejmowi doclat 
kowe kredyty do zatwierdzenia. Po 
nieważ.rząd tego nie uczynił skłoni­
ło to p. Czechowis-za do zgłoszenia 
swojej dym isii i ujaw nienia przed 
kom isją budżetową znanych już fak­
tów.
Pierwszy zeznawał K onstanty Swi 

stun, współpracownik oskarżonego Sa­
wickiego. Opowiadał on o wiecącn i 
zebrairrach i na żadnym z nich nie do­
patrzy ł się podburzających przedió- 
wieó.

Zeznania da .szych świadków nie 
przyniosły nic ciekawego. Z pośród kil 
kunastu zeznań, na uwagę zasługiwały 
zeznania świadków: Króla, braci K ru ­
ków, Wiśniewskiego, Osieskiego, Oś- 
miana, Wago, Koczobuta, Chojnackie­
go, Abramowicza, Gruszeckiego, Wrzo 
Rawskiego i Bendera.

Świadkowie ci wszyscy powołani by

W SPR A W IE CEŁ OCHRONNYCH 
W ANGŁ.TŁ

WARSZAWA, 21. 11, (wł.) Dzisiaj 
wyjechał do Londynu, dyr. insty tu tu  
eksportowego p. Turski, celem zapozna­
nia «ię z wprowadzoneiai w Anglji 
cłami oehronnemi i zorientowania się 
w jak i sposób wpłyną cne na eksport 
r . Polski.

WIZYTA MIN. ZALESKIEGO 
U PR EM JER A  LAYALA. 

PARYŻ. 21. 11. (wł.) P rem jer Laval 
przyjął dziś na dłuższej audjencji min. 
Zaleskiego.

127 TYS. TON TOWARÓW PRZEŁA­
DOWANO W GDYNI.

GDYNIA, 21. 11. (wł.) Ub. tydzień 
minął w Gdyni pod znakiem nowego 
rekordu przeładunku towarów. P rzeła­
dunek ten wyniósł 137 tys. ton. W po­
przednim tygodniu przeładunek towa­
rów wynosił 134 tys. ton.

SPRAWCY „K RW A W EJ KĄPIEL 1“ 
STANĄ PRZED SĄDEM

BERLIN, 21. 11. W Hagen (Westfa 
Ija) rozpoczyna się w poniedziałek sen 
sacyjny proces przeciv.rko grupie hitle 
rowców, którzy 28 m aja br. dokonali 
masowej rzezi komunistów. Dzień ten 
pozyskał nazwę „krwawej kąpieli".

Hitlerowcy przez kilka miesięcy u- 
kryw ali się przed władzami, lecz osta 
tecznie wszystkich ujęto podczas regjo 
nalnego zjazdu w Dortmundzie. P ro ­
ces potrwa prawdopodobnie kilko ty  
godni.

li przez oskarżonego Sawickiego i mie 
li stwierdzić brak wszelkich cech ,.re- 
wolucyjności". Poziom wszakże, um y­
słowy większości świadków był tego 
rodzaju, że na zapytanie, kiedy np. 
byli na wiecach, jeden z nich odpowie

dział, że w czerwcu 1931 roku. Na zapy 
tanie zaś, jaki miesiąc poprzedza czer 
wiec, świadek odpowiedział, że sty-

aBaasaaaaaauam
NOWOMIĄNOWANY DYR. PORTU 

W GDAŃSKU.
WARSZAWA, 21. 11. (wł.) Dziś przy 

był do Warszawy, nowomianowany 
przez ligę narodów dyrektor portu w 
Gdańsku, p. Beutiger. P. B eutiger złoży 
szereg wizyt.

czen.
Oczywiście odpowiedzi te wzbudzały 

wesołość na sali.

Mąż za miljony.
Już w tyra tygodniu rozpoczynamy druk niezwykle zajmującej po­

wieści p. t.

f i M ą ż  z a  miljony”
Powieść ta jest prawdziwem arcydziełem, któremu rów ­

ne truunoby znaleźć wśród setek tysięcy utworów całego świata.
Ani słynna „POX)PALACZKA“, którą drukowaliśmy prżed laty, 

ani „DRAM AT W  BICETRE", który tak się podóbał naszym czytel­
nikom, aai nawet „H R A B IA  MONTE CHRISTO“ nie mogą się rów­
nać z „Mężem za m iłjony“.

Powieść ta będzie prawdziwą okrasą naszego pisma, a dla czytel­
ników stanowić będzie niezwykle zajmującą lekturę na długie w ieczo­
ry zimowe;

KLUBY i RESTAURACJE W ZAM­
KNIĘTYCH ŚWIĄTYNIACH.

RYGA, 21, U. W związku z rozpo­
częciem nowej kam panji przcciwreli- 
gijnej w Sowietach zanotowano pono­
wnie masowe zamykanie św iątyń roz­
m aitych wyznań. W miejscowości T ar­
nówka w cerkwi urządzono klub, w® 
wsi Kurumega w zamkniętej świąty ­
ni urządzono skład zboża. W Snowskh 
na Ukrainie w zamkniętej synagodz* 
urządzono muzeum przeciwreligijno.

W  mieście Pokrowsk w republice 
niomców nadwołżańskich zamknięto 
wszystkie świątynie, w których urzą­
dzono jadłodajnię, technikum muzykal 
ne i klub sportowy. W  miejscowości 
Sucbinezo w cerkwi urządzono warazta 
ty  ślusarskie.

W  mieście Sursk w zamkniętej świą 
tyn i wybudowano elektrownię. W Tasz 
kiencie zamknięto synagogę żydów bu- 
charskich, w której został umieszczony 
klub robotniczy.

Wstrząsająca katastrofa w kopalni
1.000 górników odciętych od świata.

LONDYN, 21.11. (wł.) W Doncaster 
nasłąpił dziś w nocy katastrofalny wy 
buch w kopalni węgla kamiennego.

Od kilku godzin szyb płonie. Co 
ehwila następują nowe wybuchy pod-

ziemne, przyoiem słupy ognia wydoby 
wają się z kopalni, oświetlając czerwo 
ną łuną okolicę.

Dostęp jest możliwy jedynie przez 
inne szyby. W akcji ratowniczej biorą

Wznowienie wykładów na wyższych uczelniach
w Warszawie. > ,..

WARSZAWA, 21. 11. (wl.) Dzisiaj 
wznowione zostały wykłady na wyż­
szych uczelniach w Warccawie.

W ykłady odbyły się spokojnie. Na 
uniwersytecie studenci polacy przyby 
li wcześniej i zajęli m iejsca po prawej 
stronie. Studenci żydzi ulokowali się 
po lewej,, tak, że rozdział ten jest wi­
doczny.

Komisja dyscyplinarna uniwersytc 
tu ogłosiła dziś decyzję w sprawie 
17 studentów zamieszanych w zajścia. 
Komisja wyraziła studentom tym ostrą 
naganę i zwróciła zatreymane legity. 
maeje studenckie. Dochodzenia w spra 
wie pozostałych studentów, toczą się 
dalej.

7-mlju aktorów ciężko rannych
w kafastrolie samochodowej.

BIAŁYSTOK, 21.11. Na szosie po­
między Grodnem a Białymstokiein zda 
i-3yła się straszna katastro fa autobusu. 
w7 którym  jechał zespól tea tru  objazdu, 
wego. Półtora kilom etra za Grodnem, 
z powodu ślizgawicy, szofer nie mógł 
opanować maszyny i  autobus w ywró­
cił się do rowu. Następstwa tego były 
tragiczne. A rtyści: Rymsza odniósł po­
tłuczenie głowy, Czechowiezówna od­
niosła ranę szczęki, M illerowa — bar­
dzo ciężkie rozbicie głowy, dyrektor

teatru, J. Krokowski, ma złamany oboj 
czyk i pęknięte biodro, Hryniewiczowa- 
Winklerowa —złamanyobojczyk, Win 
kler ma złamaną rękę, żona znanego 
literata, Kossowska, odniosła lżejsze 
kuntuzje, pianistka Kwintówna ma z la 
many obojczyk, krawice Gcdejko i sro 
fer mają rany nóg. Lżejsze rany od­
nieśli artyści: Wołyńczyk i Wojtaszek. 
Najmniej została potłuczona artystka 
Ustarbowska,

Japonia n e wstrzyma ooeracyj wojskowych.
REZYGNACJA BONCGURA.

List do sekretarza p a rtji socjalistycz­
nej.

PARYŻ, 21.11. Paweł Boncour zawia 
domił piśmiennie sekretarza p artji sq 
cjalistycznej o swem wystąpieniu z 
frakcji socjalistycznej izby deputow a­
nych.

Rezygnację spowodowała tak tyka so 
cjalistów, z którą Bonoour nie mógł 
się pogodzić. List zawiera obszerne u- 
motywowanie rezygnacji.

PARYŻ, 21. 11. Delegat Japon ji przy 
lidze narodów, Yoszizawa, otrzymał 
dziś depeszę z Tokio, zawierającą nowo 
dyrektywy.

Rząd japoński zaleca Yoszizawie, 
aby nie zgodził się na żadne propozy 
ejo zawieszenia broni w M andżurji pod 
presją ligi narodów. Byłoby to możl: 
we tylko w tym  wypadku, gdyby na 
Dalekim Wschodzie istniał stan wojny. 
Jednakże wojny niema i dlatego Ja 
ponja nie może pertraktow ać na tem at 
zawieszenia broni.

W strzym anie pperacyj wojskowych 
jest niedopuszczalne choćby z tego 
względu, że umożliwiłoby chińczykom 
koncentrację 200-tysięcznej arm ji w re 
jonie Cycykaru. Przeszkodziłoby po 
zatem wojskom japońskim w walkach 
ż  chunchuzami i  z samozwańczymi ge 
nerąłam i chińskimi.

Rząd japoński życzy sobie, by Yo­
szizawa nie wygłaszał żadnego expose 
w lidze narodów bez każdorazowego po 
rozumienia się z japońskim  m inist i- 
rju m  spraw  zagranicznych.

udział ekipy sąsiednich kopalni.
LONDYN, 21. 1L Dotychezas rano t 

kopalni w Bentley wydobyto 18 tru­
pów. Akcja ratownicza w toku.

Wskutek zawalenia się sztolni na 
wyższych piętrach, około 1000 górników 
zostało odciętych od świata. Lada chwi 
la spodziewane jest dotarcie kolumn 
ratowniccych do uwięzionych górni­
ków.

O godz. 9 kolumny ratownicze zdoła­
ły przedostać się do niższych pięter ko 
palni, gdzie znajdowali się odcięci od 
świata górnicy. Wydobywanie ich na 
powierzchnię ziemi trwa. Wszys<*y są 
ogłuszeni, lecz nie zatruci gazem Do 
tychezas stwierdzono wśród nich brak 
siedmiu, którzy prawdopodobnie ponie 
śli śmierć, obok 18 odnalezionych po­
przednio zabitych.

Dziedziniec w kopalni Bentley jest 
obstawiony przez kordon policji W 
chwili, gdy windy zaczęły pracować, 
dowożąc ocalonych górników, tłum ko 
biet przerwał kordony i wdarł się do 
kopalni. Policja z trudem przywróci 
ła porządek.

Pożar szybu jest już umiejscowi® 
ny. Górnicy przebyli pod ziemią 5 go 
dzin, całkowicie odcięci od świata. Ka 
tastro fa  nastąp iła wskutek wybuchu 
gazu. Ja k  się c.daje ogólna liczba ofiar 
wyniesie około 25 osób.

POWTÓRNE WYBORY DO SEJM U 
W OKRĘGU PRZEMYŚL.

PRZEMYŚL, 21. 11. (wł) Ju tro  od­
będą się powtórne wybory do sejmu w! 
okręgu Przemyśl. Kilkutygodniow y o- 
kres przedwyborczy przeszedł w całym 
okręgu pod znakiem dużej agitacji wy 
borczej.

JAK SIĘ PRZEDSTAWIAJĄ ZDOL­
NOŚCI PŁATNICZE NIEMIEC.
BERLIN, 21. 11. (wł.) Rząd Rzeszy 

Wystosował do banku w ypłat między­
narodowych w Bazylei obszerny memos 
ja ł a prośbą o zwołanie specjalnej koi 
m isji, t A raby zbadała zdolność p ła t­
ni -ą Niemiec, w związku ze spłatam i 
reparac- memi, nakreślonemi według 
p ła ru  Younga



Deklamacja i rzeczywistość.
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/P Ł Y W A JĄ C Y  O K R Ę T  - C Y STERN Ą
W Y L E C IA Ł  W  PO W IE T R Z E .

P an iczna  ucieczka parowców z S an  
Francisco.

NOW Y JO R K , 21. 11. W  porcie San
F rancisco  zdarzy ła  się- w czoraj w ie l­
k a  k a ta s tro fa . O kręt - cy ste rn a  „C h ar­
les W altso n “, pojem ności 4 i  pół ty się  
cy tonn, w yleciał nag le  w  pow ietrze. 
F o n tan n a  p łonącej benzyny try sn ę ła  
ua wysokość k ilkudziesięciu  m etrów, 
zalew ając sto jące w  pobliżu łodzie i  
m niejsze s ta tk i.

W  porcie n a s tą p ił popłoch, gdyż ben 
zyna, rozlaw szy się na pow ierzchni wo 
dy, p łonęła w dalszym  ciągu, z ag raża , 
jąc  .w iększym  okrętom . P rzeraź liw y  
ryk  sy ren  zaalarm ow ał w szystkie od­
działy  s traży  ogniow ej, k tó re  jed n ak  
okazały  się bezsilne wobec ognia. Ak 
e ja  ratow nicza polegała  n a  m ożliw ie 
szybkiem  u suw an iu  zagrożonych ok rę­
tów, w czem w zięły udział- holowniki 
sto jące pod parą .

Dzięki w ysiłkom  a d m in is tra c ji por 
tow ej, pożar nie p rzerzucił się na in 
lie okręty . Spłonęło 6 niew ielkich łodzi 
m otorow ych i k ilk a  żaglówek.

W chw ili w ybuchu na  p ływ ające j 
cystern ie  znajdow ali się dw aj w artow  
nicy, k tó rzy  zginęli. Zwłok ich nie zna 
lcziono. Na spalonych łodziach pouio 
sio śm ierć 5 osób. 10 je st ciężko ra n ­
nych. P raw dopodobnie liczba ofiar 
jest znacznie większa,

L ITW A  O D D A JE  S IĘ  W  N IE W O L Ę  
B E R L IN A  ZA ZNIŻONE CŁA n a  PR O  

D U K TY  HODO W LA N E.
A

B E R L IN . 21. 11. W edług  doniesień 
z Kow na, w y g asa jący  niem iecko - li 
tewski tr a k ta t  handlow y w obecnej 
form ie nie będzie odnowiony.

R ząd kow ieński opracow ał p ro jek t 
t r a k ta tu ,  k tó ry  przedłożony m a być 
rządcw i niem ieckiem u. P ro je k t ten  
przew iduje szczególne u ła tw ien ie  d la  
obyw ateli n iem ieckich  w osied lan iu  
się i nabyw aniu  w łasności. P ropozy  
eje litew skie, k tó re  posłużą za podsta 
wę p rzyszłych  rokow ań handlow ych, 
oparte  zostały  na  w ynikach  rokow ań 
niem iecko - litew skich , przeprow adzo­
nych w Genewie.

W zam ian za koncesje polityczne w 
dziedzinie obyw atelstw a, w jazdu, poby 
tu  i  osiedlenia się oraz rozw iązania  
k w estji podw ójnego opodatkow ania w 
duchu życzeń B erlina , o trzym a L itw a 
pewne u lg i celne d la  wywozu ogranicz o 
nej ilości swoich produktów7 hodow la, 
uych do Niemiec.

ROZRUCHY PR Z E D  SĄ D EM  
S kazanie 14 ag ita to rów  na k a ry  wię­

zienia.

RADOM SKO, 21. 11. N a sesji w yjaz 
dowej sądu  okręgow ego piotrkow-skie 
go w R adom sku rozpatryw ano  spraw ę 
rozruchów  w dn iu  29 stycznia  r. b. 
T łum  bezrobotnych w liczbie około 29j 
osób urządził przed m ag istra tem  de­
m onstrac ję , dom agając się w y p ła ty  
zasiłków, przyezem  usiłow ano zdemo­
lować biura. N astępnie  dem onstranc5, 
podburzeni przez ag ita to rów , u d a li się 
na  rynek, gdzie rzucono hasło do plon 
drow ania  sklepów  i straganów . Demon 
s tra c ji położyła k res in te rw encja  poił 
eji. Podczas rozpędzania dem onstran ­
tów7 k ilk u  po lic jan tów  zostało po turbo 
wanych. Z 20 ag ita to ró w  postaw ionych 
przed sądem, 4 skazanych zostało na  
k a rę  po roku  w ięzienia 4 po 6 m iesięcy. 
■I po ił m iesiące, 6 uniew inniono.

K O M PR O M ITA C JA  S P R A W IE D L I­
W OŚCI N IE M IE C K IE J.

Skazanie po laka  za „szpiegowanie'* 
zjazdu.

B E R L IN , 21. 11. P ierw sza  izba kar- 
ua w rocław skiego sądu krajow ego sk a ­
zała obyw atela polskiego A ntoniego 
S te rn a la  za usiłow anie zdrady  k ra ju  na  
6 m iesięcy w ięzienia z zaliczeniem  a- 
resztu  śledczego.

W yrok ten je s t w ynikiem  procesu,pro 
-wadzonego przy  drzw iach zam kniętych. 
S te rn a l oskarżony został o to, iż ba 
w iąc we W rocław iu w czasie zjazdu 
Sta ci hełm u w lecie br. zam ierzał do- 
Marozyć Polsce in fo rm acy j o zjeździe.

l io c e s  byl nonsensem , gdyż zjazd 
był publiczny, a to co się działo w peł­
nej jaw ności, nie m ogło być matm-ja- 
leni do ta jn y ch  in form acyj, k tó rych  za 
cnowanie w ta jem nicy  leżało w in te re ­
sie państw a.

Y  tym  duchu zresztą ocenia w yrok 
wrocławski część p ra sy  niem ieckiej, j 
ko kom prom itu jący  spraw iedliw ość uii 
m iecką

Jednem z urojeń opozycji — za­
równo prawicowej jak i lewicowej
— jest błędne przypuszczenie, że 
za hasłami, rzucanemi V  masy, te 
masy natychmiast się opowiedzą, że 
szerokie warstwy społeczeństwa 
aprobują zarówno wytyczne jak 
taktykę przywódców opozycyjnych. 
Już zeszłego roku na klasycznym 
przykładzie wyborów parlamentar­
nych okazało się to dowodnie. W o- 
becnym procesie przeciw 11 filarom 
„centrolewu" oskarżeni — starając 
się zbagatelizować swe istotne za­
miary w zeszłorocznej kampanji — 
przyznają jednak, że głównie im 
chodziło o spowodowanie rozpisania 
nowych wyborów, bo liczyli się z 
tern, że masy wyborcze za nimi się 
opowiedzą. Jakże srodze mieli się 
rozczarować! Okazało się, że ci wiel 
może partyjni, sugerujący się wza­
jem rzekomym swymi wpływem na 
masy — wcale nie znali istotnych 
nastrojów ogółu społeczeństwa. Wy 
bory zostały rozpisane, ale rezultat 
wyborów był dla konfederacji fi-eiu 
cen trowo-lewicowyTch partyj wręcz 
druzgocący. Nie pomogło nawet 
zblokowanie się partyjne po mia­
stach i wrsiach, nie pomogło wyłączę 
nie konkurencji międzypartyjnej — 
masy7 pozostały obojętne zarówno 
na osobisty los menerów partyjnych 
jak i na hasła polityczne, rzucane 
przez epozy7cję.

Zdaw7ałoby się, że pod wpływem 
tego taktyka opozycji ulegnie zmia­
nie, że ustanie to stałe podszywanie 
się pod „wolę ludu", którego konfe­
deracja międzypartyjna nie repre­
zentuje. Zdawałoby się, że przeko 
nawszy7 się o nikłych swych wpły­
wach i braku posłuchu w  masach, 
nie zechcą znów lekkomyślnie w y­
woływać w7ilka z lasu, nie zechcą 
stwarzać nowych przykładów swej
— bezsiły, a co za tern idzie: kom­
promitacji. Tak jednak nie jesl. 
Ostatnio znów dw7a razy z obu 
skrzydeł opozycji — prawicowego 
i lewicowego — próbow ano dwa ra 
zy wywołać pożądane dla siebie na­
stroje w społeczeństwie i dwukrot­
nie przekonano się, jak mało od­
dźwięku w społeczeństwie znajdują 
hasła, rzucane przez opozycję.

Na próbie rozpętania ekscesów 
wyznaniowych mogła się endecja 
niezbicie przekonać, że nawet wśród 
tych sfer, które się uważają za bar­
dzo bliskie sobie, nie znalazła chęci 
zaaprobowania tych „haseł" ldóre 
na ulicach kazano wykrzykiwać k il­
kuset młodym wykonawcom prog­
ramu obwiepolskiego. Ani sklepi­
karz, ani rzemieślnik, ani kupiec, 
ani inteligencja endecka nie ruszy­
ły  się z poparciem tej „akcji", do 
której egzekutywa partyjna przy­
wiązywała wielkie nadzieje. Oka­
zało się tu dowodnie, że nawet 
własna part ja nie reprezentuje na­
kazów7 leaderów. Tych kilkuset stu­
dentów, wysłanych na ulicę, nie zdo 
łało rozpłomienić do współakcji n i­
kogo poza sobą. A już próba prze­
rzucenia porachunków7 studenckich 
(numerus clausus, trupy dla proiek- 
torjów) na szersze tory współżycia 
obu wyznań wogóle — skrewiła zu­
pełnie. W  tych trudnych chwilach 
kryzysu gospodarczego nikt nie za­
palił się do pokusy widowiska woj­
ny polsko-żydowskiej...

Sztab endecki przekonać się 
mógł teraz, że nie zna wTcale istot­
nych nastrojów szerokich wrarstw 
społeczeństwa, jeśli mógł przypu­
ścić, że jego poduszczenia trafią na 
podatny grunt.
A to samo w idzimy również i na lne

gunowo krańeowem skrzydle kon­
federacji opozycyjnej. Już drugi 
raz w tym roku zostają unierucho­
mione miejskie środki komunikacyj 
ne w stolicy, a strajk ten okazuje 
się najmniej popularny właśnie 
w masach proletarjatu.
Najwięcej złorzeczą mu ci, którzy 
stanowią naturalny zasięg w pły­
wów lewicowej opozycji. Ci, któ­
rzy stale uważają strajki za okazję 
do „odkucia się", do pogłębienia 
nurtów partyjnych, do ekspansji — 
przekonują się, że nietylko nie mo­
gą opanowywać ruchu strajkowego, 
wymykającego się im z rąk na rzecz

O statn ie  „oficjalne" dane s ta ty s ty rz  
ne z dn. 7 lis topada  b. r„ dotyczące bez­
robocia we F ra n c ji, w ykazu ją  62.028 
osób bez p racy , podceas gdy w p ie r ­
w szym  tygodn iu  lis to p ad a  roku  zeszłe 
go zare jestrow ano  n a  obszarze F ra n c ji  
zaledw ie 2.244 bezrobotnych.

„O ficjaln ie" zare jestro w an i bezro­
bo tn i s tanow ią we F ra n c ji  n ik ły  odse­
te k  liczby w szystkich osób, pozbaw ię, 
nych p racy  i zgodznic z ostatn iem  spra  
wozdaniem  m in is tra  pracy , p. L andry , 
dopiero l io b a  353.000 w yraża w p rzy ­
bliżeniu is to tn y  s tan  rzeczy w  dziedzi­
nie t. zw. „zupełnego bezrobocia". Prócz 
powyższego is tn ie je  jeszcze „bezrobocie 
częściowe", np. górnicy , p racu jący  czte 
ry  dn i w tygodn iu , o trzy m u ją  zaled­
wie 68 proc. norm alnych  płac. Zdaniem  
m in is tra  L andry , częściowi becrobotul 
stanow ią 35 proc. ogółu robotników , 
p racu jących  n a  obszarze F ra n c ji.

W zrost bezrobocia s ta l sie  ostatn io  
p rzyczyną gw ałtow nej k am p an ji prze­
ciwko pracow nikom  - obcokrajowcom . 
W  dobie obecnej u trzy m u je  sie z wła 
snej p racy  przeszło p ó łto ra  m iljona  
obcokrajowców, a robotn icy  - cudzo­
ziem cy stanow ią 25 proc., czyli czw artą 
eząść ogółu robotników  zatrudn ionych  
we F ra n c ji. O statn io  p. Fonłon, podse­
k re ta rz  s tan u  w m iu is te rju m  pracy , 
sporządził specja lny  wykaz, w k tó ­
ry m  przedstaw ił procentow o ilość ob 
cokrajow eów  w poszczególnych dziedzi 
naeh  p racy . Zgodnie z ty m  wykazem, 
cudzoziemcy stanow ią  89 proc, ogó!c 
górników  we F ra n c ji, a  50 proc. m u la­
rzy  stanow ią sam i (ylko włosi.

Szkolnictwo powszechne w na­
szym k ra ju  znajduje się obecnie w 
bardzo ciężkiej sytuacji. We wszy­
stkich niemal miastach i okręgach 
wiejskich daje się dotkliwie odczu­
wać brak pomieszczeń szkolnych o- 
raz personelu nauczycielskiego.

Władze, chcąc dokładnie ustalić 
potrzeby naszego szkolnictwa pow­
szechnego, przeprowadziły obecnie 
ankietę we wszystkich okręgach 
szkolnych.

Na podstawie danych, uzyska­
nych z tej ankiety ustalono, że w 
całej Polsce brak 7755 izb szkolnych 
N ajlepiej pod tern względem przed­
staw ia się sytuacja na terenie Wiel 
kopolski. Szereg powiatów wielko­
polskich nie odczuwa zupełnie b ra­
ku pomieszczeń szkolnych, pczOi 
stałe zaś m ają minimalne potrzeby 
(powiaty iłżecki i sępeliński po ■ 
trzebują zaledwie po pięć izb szkol­
nych, radzidhowski — 6 itd. ).

Najgorzej przedstawia się sp ra ­
wa w i). Kongresówce i na Kresach 
Wschodnich. W wielu miejscowo­
ściach kresowych połowy młodzieży 
szkolnej nie przyjęto do szkół z#po- 
wodu braku miejsc* Szkoły w  tych 
miejscowościach mieszczą się w 
budynkach urągających wszelkim 
przepisom zdrowotnym.

N a budowę nowych szkół oczy­
wiście brak funduszów.

Jeśli chodzi,-o persoąel nauczv- 
cielski to ustalono na podstawie an-

zupełnie niezdyscyplinowanych par 
tyjnie żywiołów, — ale również, że 
mają przeciw sobie opinję mas, fcłó 
rych pozyskanie jest przecież ich 
głównym celem.

Oba przykłady ostatnie dowo­
dzą jednego: deklamacje menerów 
partyjnych w  sejmie i prasie o ich 
wpływach na masy są kłamliwe. 
„Akcje", przedsiębrane przez tych 
ludzi, obracają się w pustce fraze­
sów i samoupojenia. Masy odnoszą 
się do tego wszystkiego nietylko 
krytycznie, ale wręcz zimno i obo­
jętnie.

Szczegóły w jk e c u  p. podsekretarza 
Foulona, świadczące o po-ważnej zależ 
ności F ra n c ji  od zag ran icy  w dziedzi­
nie siły  roboczej, posłużyły pasz.-zo- 
gólnym  pism om  pary sk im  do wszczę­
cia gw ałtow nej akcji, sk ierow anej prze 
ciwko robotnikom  .  obcokrajowcom  
Zarzuca się ty m  robotnikom  przestep  
czość, u iem oralność obyczajów o rn i 
lenistw o i  niew ykw alifikow anie w p ra  
cy, podnosi się k rzyk  o „zalewie F ra ń  
c ji m ętam i spolecznem i w szystkich 
krajów ", a n iek tó re  p ism a w o ła ją  po­
prosili: „Precz z w iocham i! P recz z be! 
gam i! P recz z polakam i!"

Je ś li chodzi o robotników  polskich, 
to  w 'arunki p racy , jak ich  im  F ra n c ja  
użycza, są opłakane. N ie raz  już sp ra ­
w a ta  poruszana  b y ła  w p rasie  i nie­
jednokro tn ie  polskie placów ki konsu 
la rn e  i dyplom atyczne wre F ra n c ji  zinu 
wionę b y ły  in terw eujow ać u władz 
francusk ich  w zw iązku % n ie ludzk im i 
trak tow an iem  robo tn ika  - polaka. Me 
tody, jak ich  używ ają  n iek tó re  p ism a 
parysk ie , zohydzające robo tn ika  - obco 
krajow ca, bez k tó rego  p racy  F ra n c ja  
n ie  może się  obyć, są  nie.usprawiedli 
w ionę żadnem l w zględam i n a tu ry  go­
spodarczej. Znam iennym  objaw em  sto­
sunków  francusk ich  je s t fak t, iż w cza 
sie osta tn ich  dwóch m iesięcy rząd  fran  
enski zm uszony by ł sprow adzić z za­
g ran icy  12.587 robotników , w  czeni: 
11.G46 belgów, 557 ccecliów, 462 polaków, 
490 hiszpanów  itd., gdyż bezrobotni 
francuzi odm aw iają  p rzy jęc ia  ciężkiej 
pracy.

J . K.

kiety, ż e , Szkolnictwo powszechno 
w naszym kraju odczuwa brak o- 
koło 8 tysięcy nauczycielu

Łódź określa, swe zapotrzebowa­
nie ria 100 nauczycieli, pow. żół­
kiewski na 99, rohatyński na 90, 
kielecki aa 85. Kowel na 80. Biała 
Podlaska na 75 itd.

Stwierdzono, że tylko niektóro 
powiaty wielkopolskie i Radom po­
siada/ją w ystarczający liczebnie per 
soneł nauczycielski.

W  bieżącym roku nowi nauczy­
ciele prawdopodobnie nie będą przy 
jęci. B rak nam bowiem i na ten cel 
odpowiednich funduszów. Władze 
szkolne muszą więc zado,wolnie się 
obecnymi sitami nauczycielskiemi i 
w ten sposób je wykorzystywać, by 
to nie wpłynęło na obniżenie pozio­
mu nauczania.

Budżety szkqlne we wszystkich 
województwach zostały w bieżącym 
roku dość poważnie zmniejszone, 
w niektórych miejscowościach na­
wet o połowę.

Dr, med. M. Tajchngr
akuszsrja  I choroby kobiece  

Będzin, Malaeliowskiego 25 tel. 5-99
powrócił

i p r z 3' i m u ;e  10 — 12 i 3 —  7

M.

Bezrobocie a obcokrajowcy 
we Francji.

Brak i  tysięcy nauczycieli.
KRYTYCZNA SYTUACJA POLSKIEGO SZKOLNICTWA POW­

SZECHNEGO.
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Ludzie, dla których nędza i głód rzesz bezrobotnych K R O N I K A .
są obojętne...

Są ludzie, którzy wraz z rwdziuą 
łryją za 90 złotych miesięcznie Są 
ludzie, którzy szczerze się cieszą^ je 
żeli dziennie zarobią nawet złotów­
kę. Są ludzie, którzy pracują za 
.marną zapłatę przez osiem godzin 
dziennie, a częstokroć bywa to pro­
ca ciężka i mordercza. Są ludzie, któ 
rzy w każdym momencie swej p ra­
cy ryzykują swe zdrowie i życie. 
Ludzie ei zarabiają zaledwie 

na kęs eh lobu dla siebie i swoich 
najbliższych.

W, fantastycznej proporcji do 
owych cyfr i zarobków stoją pensje 
V zarobki ludzi, którzy zajm ują wy 
sólcie stanowiska. Są to 
pp. dyrektorzy różnych zakładów 

przemysłowych.
W czasie, gdy straszliwy k ry ­

zys, obejmujący świat mackami 
polipa, tysiące pracowników but i 
kopalni pozbawił pracy i zarobku, 
pp. dyrektorzy nie wiedzą nic o kry 
zysie i bezrobociu, o ile chodzi o ich 
własne kieszenie. Pensje owych 
prawdziwych wybrańców losu 
sięgają dziesiątek tysięcy złotych 

miesięcznie.
Trudno poproś tu wierzyć, by 

mogła istnieć taka fantastyczna roz 
pięt ość zarobków. Jedni żyją za 9G 
zł. miesięcznie, inni w ciągu dnia za 
rabiają tysiące. Przez długie mięsną 
ce muszą robotnicy i górnicy praco 
wać, by zarobić tyle, ile pan dyrek ­
tor zarabia w ciągu tygodnia.

Dobrze! — powde ktoś — pensja 
dyrektora jest wysoka* bardzo w y­
soka, ale przecież dyrektor dźwiga 
na swych barkach całe brzemię odpo 
wiedział ności, przecież dyrektor 
jest mózgiem instytucji, wszak od 
jego mniej lub więcej udatnyeh po 
sunięć zależy los przedsiębiorstwa, 
zatrudniającego tysiące ludzi. Ten 
wiec, kto ponosi wielką odpowie­
dzialność. kto pracuje mózgiem, kto 
rzuca idee i wskazuje drugim i di 
realizację — powinien mieć pensję 
wysoką. Odpowiedź na takie słowa 
jest bardzo prosta. Oto prem,;er, 
szef rządu 30-miljonowego państwa, 
człowiek, który nosi na swych bar­
kach brzemię postokroć większe, 
ma pensję miesięczną 
mniejszą od „dniówki" niektórych 

dyrektorów.
Oto profesorzy uniwersytetów, 

Judzie  wielkiej nauki, ludzie którzy 
^pracują mózgiem, uczeni, niosący 
.ludzkości coraz to nowe zdobycze 
.wiedzy i postępu, posiadają pensje 
o(d 1000 do 1200 zł. miesięcznie.

Gdzież więc tu  czukać porówna­
nia w wynagrodzeniu jednych i d ra  
gich. To też obecnie, gdy kryzys po 
■  11 iiiiiiB ii iii i i m i m  ii— h h ipii m m i H w a

PO D Z IĘ K O W A N IE  K O M ITETU  
PO ŚW IĘ C E N IA  SZTANDARU K O LE 
JO W EG O  PR ZY SPO SO B IEN IA  W O J­

SKOW EGO W  SOSNOWCU.
W  zw iązku z odbytą w ub. niedzie­

lą uroczystością pośw ięcenia sz tan d aru  
kolejow ego przysposobienia w ojskowe­
go w Sosnowcu, kom itet u fundow ania 
sz tan d aru  nadesłał nam  list, k tó ry  po­
niżej zam ieszczam y:

K om itet u fundow ania  sz tan d aru  re 
jonow ego kolejow ego przysposobienia 
w ojskow ego w Sosnowcu, składa n a j­
gorętsze podziękow anie ks. kanonikow i 
R aczyńskiem u za odpraw ione nabożeń 
atwo i poświęcenie sz tandaru , ks. pro?. 
Ługow skiem u, za w ygłoszenie podnio 
slego przem ów ienia okolicznościowego, 
staro sto stw u  J . Boxom, dyrek torow i 
ru eb u  d y rek c ji w arszaw skiej inż. B ut 
kiewiczcwi i w ładzom  kolejow ym , 
przedstaw icielom  wojskowości, przyspo 
sobienia wojskowego, rodzicom chrzest 
nym, przedstaw icielom  zarządów ko­
palni, zakładów  przem ysłow ych, fab ry k  
i p rzedsięb iorstw  handlow ych, przedsta 
wicielom p ra sy  i w szystkim  gościom, 
k tó rzy  raczyli łaskaw ie wziąć udział w 
uroczystości pośw ięcenia sz tandaru  i 
w ręczenia rejonow i kol. przysposobie­
n ia  wojskow ego w Sosnowcu.

czyna przybierać coraz większe roz 
miary, gdy bezrobocie, głód i nę­
dza poczyna trapić nasz lcraj, gdy 
rząd i całe społeczeństwo stanęło do 
walki, by przetrwać i wyjść zwjcię 
sko z szalejącego kryzysu — zdała 
tej akcji stoją pp. dyrektorzy. H a­
sło oszczędności i redukcji olbrzy­
mich dochodów dotychczas ich nie 
dotknęło. Oszczędności przeprowa ■ 
dzają pp. dyrektorzy 
kosztem robotników i urzędników. 
To samo również da się powiedzieć 
o akcji rządu i społeczeństwa w 
walce z bezrobociem.

Na rzecz głodujących rzesz bez 
robotnych łoży dotychczas rząd,

opodatkowali się dobrowolnie rob t 
nicy i inteligencja pracująca, dzie­
ląc się z bezrobotnymi swemi nędz- 
nemi zarobkami. Dotychczas jed ­
nak nie słychać, by pp. dyrektorzy 
uszczknęli coś ze swych wysokich 
zarobków na rzecz bezrobotnych 
mas. Ja k  dotąd, to tylko wygłaszają 
pompatyczne mowy na zebraniach 
i robią tyle, jak  daleko sięgają re­
presje i zarządzenia władz. Ponadto 
nic więcej.
Wysiłki rządu i społeczeństwa są 

dla tych ludzi na drugim planie.
Być może, że nadejdzie kiedyś 
chwila, gdy sumienie ich ruszy. 
Oby tylko nie było zapóźno...
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P05>Z!ĘK0WAN8E.
W szystkim  tym , k tó rzy  w dniu 15 listopada br. w zięli ta k  liczny u- 

dział i oddali osta tn ią  przysługę

$. p, Wacławowi Zając
a w szczególności W ielebnem u Ks. Proboszczowi m. w Sławkowie, za pie­
n ia  re lig ijne , rodzinie zm arłego, orkiestrze S traży  Ogniowej, S trażakom , 
którzy n ieśli drogie nam  zwłoki na miejsce wiecznego spoczynku, Sz. O- 
byw atelom  m. Sławkowa, oraz publiczności, tą  drogą sk łada staropo l­
skie Bóg zapłać

ŻONA, CÓRKI, ZIĘĆ, SYNOW A I  W N U K I.

Stan bezrobocia na terenie Zagłębia Dąbrowskiego.
27.000 OSÓB BEZ PRACY.

Ogólna liczba bezrobotnych w 
ub. tygodniu na terenie, Zagłębia 
Dąbr. wynosiła 27.000 osób, z c^e- 
go zarejestrowanych w państwo­
wym urzędzie pośrednictwa pracy 
jest 23.562 osoby. W liczbie tej ko­
biet bezrobotnych jest 5.945, a pra­
cowników umysłowych 1.146 osób.

W porównaniu do ub. tygodnia 
liczba bezrobotnych wzrosła o 319 
osób z powodu redukcji robotników 
w przemyśle budowlanym i przy ro­
botach publicznych.

Częściowo zatrudnionych na dwa 
dni jest 1.199 osób, na 3 dni — 1.114, 
na 4 dni — 768 i na 5 dni — 4.356 
osób. Razem częściowo zatrudnio­
nych jest 7.437 osób.

Zasiłków za czas od 2 do 8 bm. 
fundusz bezrobocia wypłacił 5.330 
osobom. Przy robotach publicznych 
zatrudnionych jest ogółem 1.929 o- 
sób, z czego w powiecie będzińskim 
— 850,, olkuskim — 173 i zawier- 
ckim — 906 osób.

Władze szkolne a demonstracje antyżydowskie
młodzieży.

SUROW Y OKÓLNIK K U R A IO R JU M  K R A K O W SK IEG O .

W związku z demonstracjami ulicz­
ne mi młodzieży szkół średnich, kurato­
rium  okręgu krakowskiego wydało o- 
kólnik do wszystkich dyrektorów szkól 
i inspektorów szkolnych treści nastę­
pującej:

„Wobec wypadków udziału młodzie­
ży szkół średnich w zaburzeniach, któ. 
re są w związku z zaognieniem stosun­
ków wśród pewnych odłamów młodzie­
ży szkół akademickich, kuratorium po 
daje do wiadomości, ze m inisterjum  W. 
R. i O. P., okólnikiem z dnia 14 listopa­
da br. zaleca sprawie tych zaburzeń 
poświęcić baczną uwagę i w każdym

wypadku stwierdzenia udziału miodnie 
ży w zaburzeniach uczniów szkół śred­
nich, scminarjów nauczycielskich i 
szkól zawodowych itp. zarządzić naty- b 
miastowe zawieszenie danej jednostki 
w prawach uczniowskich, doraźne zv o 
łanie rady pedagogicznej, która w ra- 
aie stwierdzenia w iny poweźmie deey 
zję o wydaleniu danego ucznia ze szko 
ły.

O każdym wypadku należy bez­
zwłocznie zawiadomić ministerjum  W. 
R. i O. P. i złożyć sprawozdanie z ewen­
tualnym wnioskiem wydalenia ucznia 
ze wszystkich* zakładów w państwie'-.

Groźny pożar na kopalni , Maksymiljan 2“
w Dąbrowie.

STRA TY  WYNOSZĄ 70 TYS. ZŁ.

Onegdaj po północy syreny straży 
ogniowych zaalarmowały mieszkańców 
Dąbrowy o groźnym pożarze, jaki w y­
buchł na kop. „M aksymiljan 2“, znaj­
dujący się obok kolonji Staszica.

Ogień najpierw pokazał się na pod 
szybiu kopalni, porzem wskutek sprzy­
jającej wichury przeniósł się na sor­
townie, obejmując w rezultacie wszst- 
kie budynki, należące do kopalni. Na 
miejsce pożaru zjechały straże, ognio­
we, które po godzinnej akcji ratowni­
czej zdołały ogień opanować i um iej­
scowić.

Pastwą rozszałałycii płomieni pad‘a 
wieża szybowa, która spłonęła dos/.częt 
nie, dalej sortownia i częściowo spło­
nął m aterjał budowlany, nagromadzo­
ny na placu kopalni. Straty wyrządzo­
ne przii’. pożar wynoszą około 70 tysię  
cy złotych. W łaścicielem kopalni jest 
p. Jakób Rcchnic z Dąbrowy. W ypad­
ku »■ ludźmi nie było.

Śledztwo wykazało, że ogień mógł 
powstać od piecyka żelaznego, który 
znajdował się na podszybiu lub od 
krótkiego spięcia przewodów elektrycz 
nych.

Najsm utniejszym  faktem jest, że 
wskutek pożaru utraci na kopalni pra­
cę 150 robotników. Dotychczas kopalnia 
zatrudniała 200 robotników.

W akcji ratowniczej pożaru brały  
udział straże a kop. „Flora", huty Ban­
kowej, Iioszelew a i straż będzińska.

T. Santura
M ysłowice, ul. P iaskow a 48

Powrócił
i przyjmuje rano od 8 — 1-szej 

po południu  od 2 —  6 ej 
w  n ied z;e lę  i św ię ta  od  8 —  1 szej.

Dziś: Cecylji P. M.
Jutro: Klemensa P. &i.
W s c h ó d  s ło ń c a :  7.06 

Z a c h ó d  s ło ń c a :  3.39

RADJ O
W A R S Z A W A .

Niedziela, 22 listopada.
10.00. Nabożeństwo z K rakow a. IL jS. 

S ygnał czasu z W arsz. Obs. A str., hej­
n a ł k rak . 12.05. P ro g ram  na  dz. bież 
12.10. Urzęd. kom. Państw . Jnst. Met
12.15. P o ran ek  symf. z Pilh . W arsz,
14.00. O tw arcie kursów  p. u. „Rad jo wy 
U n iw ersy te t Ludowo-rolniczy". 14 2“, 
„Dlaczego m usim y się uczyć" 14.40 ,,G 
następstw ie roślin—płodozmian". 15.00 
K oncert. 15.55. P ro g ram  dla dzieci s ia r  
szych i  młodz. 16.20. M uzyka z p ly ' 
gram of. 16.40. „Co przepływni przez dru 
ty  czyli czem jes t elektryczność" 16.53, 
M uzyka z pły t. 17.15. Odczyt ze Lwowa.
17.00. W iadom ości p rzy jem ne i pożył.
17.45. K oncert popoł. W przerw ie kom. 
Zw. P rac. Gmin W iejsk. 19.00 R o zm ato  
ści. 19.25. M uzyka z p ły t gram of. 19.40. 
P ro g ram  na dz. nast. 19.45. Słuchow iska
20.15. K oncert popul. 21.45. K w adrans 
lite r. 22.00. R ecital fort. 22.0040. Urzęd, 
kom. Państw . lu s t. Met. i kom. pol.c.
22.45. W iadom ości sportowe. 23.00. M u­
zyka tan . z dane. hotelu „Polonia- P a ­
łace".
Poniedziałek, 23 listopuiu,.

9.00. Nabożeństwo z K rakow a. 11 10. 
P rzeg ląd  pras. k ra j. PA T. 11.58.Sygnał 
czasu z W arsz. Obs. Astr., h e jn a ł k rak . 
12.05. P ro g ra m  na dz. bież. 12.101 M uzy­
ka  z p ły t g ram of. 13.10. Urzęd. kom 
P aństw . In st. Met. 13.15. K om unikat - 
gosp. 13.35. M uzyka ludowa. 13.40. „Czem
j st hodowla bydła w- każdem  gospo­
darstw ie, a czem dla k ra ju " . 13.55. M u­
zyka ludowa. 14.00. „ Jak  się przedsta­
w ia hodowda bydła w Polsce" 14.15. Mu 
zyka ludowa. 14.20. „Dlaczego hodujoinv j 
bydło czerwone polskie". 14.50. M uzyka 
sal. 15.15. P rzeg ląd  Komun, oraz g iełda 
pien. 15.25. Odczyt z cyklu  dla nauczy 
cieli p. t. „ Jadw iga  i Jag ie łło  w* nowem 
ośw ietleniu". 15.45. Kom. Cenr. B iu ra  
H ydr. d la  żeglugi i rybaków . 17.50, 
A rje  i  pieśni. 16.20. F ran cu sk i (kura 
element.). 16.40. Sonata. 17.10. Odczyt z 
K atow ic. 17.35. M uzyka tan . 18.50. Roz­
m aitości. 19.15. „W iad. bież. r o ln ic z e " .  
19.25. P ro g ra m  na dz. nast. 19.30. P io ­
senki. 19.45. P ra s . Dzień. Radjowy.2u.0C 
„W stępne wiadomości o muzyce". 20.15. 
K oncert z K rakow a. 22.00. F e ljń o n .
22.15. K oncert z W ilna 22.45. D odatek do 
P ras . Dz. R ad j. 22.50. Urzęd. kom. 
Państw . In st. Met. i kom. polic. 22.55. 
W iad. sportowe. 23.00. M uzyka tan . z 
dane. „Oaza".

K A T O W I C E.
Niedziela, 22 listopada.

10.00. Nabożeństwo z K rakow a, lt.58. 
S ygnał czasu z W arsz.. h e jn a ł krak ., 
p ro g ram  na dz. bież. 12.10. T ransm isje  
z W arsz. 16.20. Ks. dr. B. Rosiński* 
„M artw e dusze". 16.40. Odczyt z W ar­
szawy. 16.55. „U w ybrzeży A zji M niej­
szej". 17.15. Odczyt ze Lwowa. 17.30. 
T ran sm isje  z W arsz. 19.00. „B ery i boj_ 
k i śląskie"—K a rlik  z K ocyndra (L rof. 
St. Ligoń). 19.25. Rozm aitości, program  
na  dz. nast., p rzegląd widowisk, lu /p , 
T ran sm isje  z W arsz. 22.45. K om unikaty 
sport, i p ro g ram  na  dz. nast. 23.01’ 
M uzyka lekka i tan.

TEATR M IEJSK I W SOSNOWCU.
Dziś w niedzielę popołudniu po ce­

nach popularnych od 80 g r. 2.60 zł 
„Śledztwo", głośna sztuka w 5 aktach, 
k tó ra  dzięki niezw ykle ciekaw ej akcji 
i koncertow ej grze wszystkich a r t y ­
stów  zdobyła sobie uznanie p rasy  i pu 
błiezności. Początek o godz. 4-ej popod. 
A bonam ent ważny bez procentu.

Dziś w niedzielę wieczorem o godz. 
8.15 — „Dobra wróżka", pełna hum oru 
i zabaw nych sy tuaey j, skrząca się bty 
skotliw ym  dowcipem kom edja M olnarr 
g ra n a  była  na  w czorajszej prem ierze 
p rzy  w ypełnionej widowni. Rozbnwit 
na publiczność oklaskiw ała gorąco 
św ietnych wykonawców pp. Sobotk(ry­
ską, Brema, Horowicza, Orchouia, Pa- 
lańskiego, Szafrańskiego i in. Ceny 
m iejsc  zwykłe od 1 do 3.60 zł. A bona­
m ent i zniżki tow. przyjaciół ten isa  
ważne.

W poniedziałek, 23 bm. o godz*. S.la 
zespół R edu ty  z uuziałem  Karola A- 
dwentowieza w ystąp i w kom edji ( J 
Szaniawskiego pt. „Adwokat i róże*.

W  środę, 25 bm. dwa przedstawienia 
te a tru  ludowego z K atow ic pod dyr 
Stanisława Ligonia w regjonalnem  w i­
dow isku pt. „Wesele n a  G órnym  Slą. 
sku“. P opołudniu  dane będzie „W eie.e 
na G. Śląsku" dla szkół po cenach z:r- 
żonych — wieczorem o godz. 8.15 po ce­
nach  od 1 do 4.60 zł. Przedsprzedaż 
biletów  w składzie p. Czechowskiego

Z Kielc*.
(k) S trza ł przez okno. _ D nia 18 bm. 

w Tarłow ie, pow. iłżeckiego, nieznany 
spraw ca postrze lił ze strzelby  przez 
okno baw iącego w m ieszkaniu  u  C ury- 
ły  P io tra  — Główkę Joach im a, la t  23, 
m ieszkańca Ciszycy - D olnej. R annego 
Główkę przewieziono do szp ita la  w n-‘-v.



Rozwój komunikacji autobusowej w Polsce.
R uch autobusow y rozpoczął sic w 

Polsce w r. 1925 i od tego czasu stale 
w zrasta. W  r. 1925 było zerejestrow a- 
nych 412 autobusów , w r. 1926 — 758, 
w r. 1927 — 1012, w  r. 1928 — 1544, w r 
1929 — 2841, w r. 1930 — 4048 i na  i  
stycznia 1931 — 42S3. Przedsiębiorstw  
autobusow ych na  1 stycznia 1931 roku 
było 2112 (w r. 1930 — 2089), l in ij au to ­
busowych — 1545 (1607), długość dróg 
bitych, brukow anych i gruntow ych, na  
k tórych  k u rsu ją  autobusy, w ynosiła 
26.870 km. (25.710 — na r. 1929), ilość 
autobusów — 3223 (3224), przewóz dzień 
ny pasażerów  195.810 (189.770), ilość au- 
tobuso - kilom etrów  w ynosiła 449.020 
(431.850), pasażero - kilom etrów  7.348.220 
(7.212.S68), średnia  ta ry fa  za pasażero- 
km. — 11,4 gr. (12.1), przybliżone w pły­
wy b ru tto  na dobę liczono na 839.920 
s'. (837,756).

L in ij dalekobieżnych liezeno 242. dlu 
gości 27.785 km., w tein było 117 lin ij d la  
gości od 70 do 99 km. i 125 l in ij  długości 
ponad 100 km.

■ Z ogólnej ilości 3223 autobusów  2541, 
tj. 78 proc. m iało 19 do 16 m iejsc sie ­
dzących, 380 (12 proc.) — 17 do 20 miejsc, 
144 (4 proc.) — 21 do 25 m iejsc, 138 (4 
proc.) — 26 do 35 m iejsc i pow yżej 35 
m iejsc — 28 autobusów  (1 proc.) W e­
dług m arek fabrycznych liczono 2313 
(71,8 proc.) „Chevrolet", 137 (6,1 proc.) 
„Fordów" i in. m arek  — 713 (22,1 proc.)

Poniew aż w Polsce istn ie je  45.939 
km. dróg  b itych i brukow anych, a ko-- 
u iun ikaeja  autobusow a obejm uje 23.743 
km. dróg o tw arde j naw ierzchni (tj. 
proe.), pozostaje przeto 22.198 km., nie 
objętych ruchem  autobusow ym .

K oleje żelazne, k tó re  w ruchu  au to ­
busowym  znalazły poważnego konku­
rent?., rozw ija ły  sic w tym  czasie powoi 
n iej. Okres 1925 — 1929 r. sc h a ra k te ry ­
zu ją  cy fry  następu jące: długość lin ij 
wynosi: 16,847, 16.987, 17.145, 17,£65, oraz 
17.239 kilom etrów . Na lin jaeh  tych prze 
wieziono w tym że okresie pasażerów 
(w tysiącach): 162.601, 146.148, 158.505 i 
174.758. D la r. 1928 danych jeszcze brak.

W  zakresie przewozów tow arow ych 
sam ochody nic stanow ią pow ażnej kon­
kurencji dla kolei; p rzynajm nie j ilo­
ści tow arów , przyw iezionych sam ocho­
dam i w stosunku do ładunków  kole­
jow ych są nieznaczne. W  W arszaw ie 
is tn ie ją  trży  znaczniejsze przedsiębior­
stw a, trudn iące  sie przewozem tow a­
rów sam ochodam i ciężarowemu, poza- 
tem, przew ażnie we w szystkich dziel­
n icach państw a, gdzie kolei żelaznych 
jest mało, korzystnie p racu je  cały  sze­
reg  drobnych przedsiębiorstw . N a u-

(k) W ypadek na przejeździć. Na prze 
jeździe kol w Charsznicy, pow. m ie­
chowskiego, parow óz pociągu tow arow e 
go uderzy ł w przejeżdżający wóz, n a ła ­
dow any a rty k u ła m i żywnościowemi, 
należący do Iz rae la  U ehera  z W olbro­
m ia, _ w skutek czego tenże u leg ł uszko, 
dzeniu, n a to m iast woźnica i koń wy • 
szli bez szwanku.

Z Sosnowca.
NOCNA IN SPEK C JA  ZAKŁADÓW  

PRZEMYSŁOWYCH.
Od pewnego czasu na  teren ie  oLwo 

du in sp ek to ra tu  p racy  w Sosnowcu, 
przeprow adzane są lu s trac je  nocne za­
kładów  przem ysłow ych, k tó re  m a ją  na 
colu stw ierdzenie, czy w godzinach 
tych  m e są za tru d n ian e  kobiety  i  m ło­
dociani.

L iistrac je  w ykazały, że w szeregu 
drobnych i w iększych zakładach p rze­
m ysłow ych w nocy kobiety, an i m ło­
dociani nie p racu ją .

Spotkano się na to m iast z w ielcm a 
w ypadkam i p racy  w godzinach n ad ­
program ow ych w drobnych z ak ła lach  
przem ysłow ych, a w szczególności w 
p iekarn iach .

W szystkim  ty m  zakładom  sporządzę 
co odpowiednie p ro tokuły , w łaściei-le  
ich pociągnięci zostaną do odpowiedział 
noś ci.

(s) A kadem ja  ku  czci śp. m in is tra  
S ław om ira  Czerwińskiego.. Zw iązel po 
w iatow y polskiego nauczycielstw a p rzy  
gotow uje akadem ję ku  uczczeniu p a ­
mięci zmnrłouo przedw cześnie m in is tra  
ośw iaty  śp. SŁ Czerwińskiego.

wage, zasługuje fak t, że wprowadzenie 
op łat n a  fundusz drogow y nie odbił 
sie u jem nie n a  ru ch u  tow arow ym . Dość 
łatw o pogodzono sie z podw yżką ta­
ry fy  wobec dogodności tego rodzaju  
tran sp o rtu . Nie stanow iąc isto tnej kon­
k urencji dla kolei, sam ochody cięża­
rowe w Polsce m a ją  niezawodnie w i­
doki dalszego rozwoju.

Inaczej zupełnie fundusz drogowy 
odbił sie n a  frekw encji pasażerskiej. 
Z centralnego  dw orca w W arszaw ie od­
chodziło daw niej 70 autobusów  dzien­
nic, gdy obecnie około 35, inaczej mć-

W  dn iu  20 bm. odbyło się pod p rze­
wodnictw em  r. J u l ja n a  K abaka posie 
dzenie kom isji po lityk i handlow ej izby.

K om isja  p rzy ję ła  do wiadomości 
spraw ozdanie st. ref. Kazimierze Ga­
dom skiego z p rac  izby nad projektem  
nowej ta ry fy  celnej o raz z p rac  nad  
tą  kw est ją  kom isji m iędzyizbowej zw. 
izb przem ysłowo - handlowych.

Z kolei na podstaw ie re fe ra tu  p. B y. 
szewskiego, k om isja  rozpa trzy ła  ealo 
kształt zagadnień, zw iązanych z w pły­
wem spadku fu n ta  angielskiego i in­
nych w alu t obcych ną  sy tu ac ję  gospo­
darczą P olsk i i w zw iązku z tein po­
wzięła następ u jącą  uchwałę:

„B iorąc pod uw agę, że tranzakcie  
k ra jow e w inny być w zasadzie zaw iera 
lie w  w alucie polskiej, że fa k t zaw ie­
ra n ia  tychże tran zak cy j w w alucie ob- 
eej, a V  szczególności angielsk iej, wy ■

O negdaj wr godzinach wieczorowych, 
w dolo kloacznym  przy  ul. H enryka  12 
w M odrzejowie, znaleziono noworodka 

Jedoń z m ieszkańców domu usłyszał 
kwilenie dziecka, wydobywające się x  
dołu. Z ain trygow any  za jrza ł do wnę­
trz a  i oczom jego  p rzedstaw ił się zgo­
ła n ieoczekiw any widok.

N a zwitku śm ieci leżało nagie nie 
mowie, kwilące żałośnie.

Pow iadom iono na ty ch m iast policję, 
k tó ra  w ydobyła dziecko z dołu, o tu li, 
ła  w poduszki i odesłała do sierocińca 
w Sosnowcu.

Jednocześnie wszczęte zostało ś.edz-

P od  przew odnictw em  prezesa d r .K . 
R ydera , odbyło się posiedzenie zarządu 
oddziału P . C. K., na  k tó rem  został 
rozpatrzony  p ro jek t p re lim inarza  bud­
żetowego na  rok  1932. P relim inary , za­
rów no po stron ie  dochodów ja k  i wy­
datków, przew iduje  kwotę zł. 57.250.— 
Z w ażniejszych pozycyj należy w ym ie­
n ić: Pogotow ie sa n ita rn e  zł. 16.400, w 
ezem są  dalsze ra ty  n a  wozy, I l.g i sa­
m ochód san ita rn y , ekw ipunek d ru ży a  
ratow niczych i  t. p., in s ty tu c je  w łasne 
zł. 21.068 w ezem u trzym an ie  s tac ji o- 
p ieki nad  dzieckiem  i m atk ą  zł. 16.800 
i pośrednictw o p racy  sió str zł. 5.000, 
koszty ad m in is trac ji zł. 4.150 itd.

P o  stron ie  dochodów pm ew iduje się

N iedaw no p isa liśm y  o p e r tra k ta ­
cjach, jak ie  prow adzi m a g is tra t dą­
brow ski, w osobie prez. Madeyskiego 
z naczelnym  kom itetem  d la  sp raw  bez­
robo tnych  w Polsce, w spraw ie w ydzier 
żaw ienia terenów  państw ow ych, zn a j­
du jących  się na ko lon ji Staszica w Dą 
browie i pod Strzem ieszycam i.

T ereny  te  m a ją  być przeznaczone 
na ogródki działkowe dla bezrobotnych.

wiąc ruch autobusowy spadł o połowę. 
M utatis mutandis to samo jest na pro­
wincji. W iele lin ij zwinięto całkiem, na 
innych ruch osobowy znacznie zmalał. 
Dochody przedsiębiorstw samochodo­
wych uległy bardzo poważnej redukcji 
zarówno skutkiem zmniejszonej frek­
wencji, gdyż obecnie jazda autobusem  
w stosunku do kolei nie zawsze się kal­
kuluje, jak również z powodu fatalne­
go stanu naszyeh dróg bitych, zwła­
szcza w okolicach dużych miast, gdzie 
właśnie ruch jest największy.

Z. K.

pływ ał, przedew szystkiem  z Draku za­
u fan ia  do w alu ty  zlotowej i z chęci za­
bezpieczenia się przed ew entualną de­
p rec jac ją  w alu ty  polskiej, że objaw  te n 
je s t w zupełności n ieuzasadniony i z 
p u nk tu  w idzenia gospodarczego Polski 
wręcz szkodliwy, jako  podryw ający  za­
u fan ie  do stałości w alu ty  zlotowej, ko­
m is ja  po lityk i handlow ej izby przeiuy_ 
słowo • handlow ej w Sosnowcu, uwa 
ża, że spory, w ynikłe z tran zak cy j w 
obrocie krajow ym , zaw artych  w w alu­
cie obcej, w inny  być regulow ane w sto 
sunku nom inalnym , nie zaś pary?e*,o- 
wym “.

W  końcu kom isja  zaopinjow ała p ro ­
je k t ustaw y  o sprzedaży nawozów 
sztucznych oraz om aw iała spraw ę za ­
m ierzonych podwyżek celnych na sze 
reg  artykułów .

two, k tó re  w k ró tk im  czasie ustaliło, 
kto jest m atką dziecka. Okazało się, że 
jest nią 15-letnia zaledwie S. W. siata 
mieszkanka Modrzęjowa.

M łodociana m atka, zaraz po urodze­
n iu  dziecka, powodowana wstydem  
wrzuciła je  do dołu kloaeznego, sam a 
zaś u d a ła  się do m ieszkania i położyła 
się do łóżka.

B adana w śledztwie ze łzam i w o 
czach preyznała się do winy i jako po­
wód swego czynu podała: wstyd przed 
znajomymi.

Poniew aż m łodociana m atk a  okaza­
łą  się chorą, zabrano  ją  do szp itala.

ze składek zł. 9.460, z subw encyj zł. 
15.500, z tygodn ia  P . C. K v zł. 8.000, z 
im prez zł. 2.000, z in s ty tu ey j w łasnych 
zł. 8.300 i t. d.

W dalszym  ciągu posiedzenia za­
tw ierdzono w nowo pow stałej 4-ej d ru ­
żynie ratow niczej w Niwce, k tó ra  za- 
k o fn  y la  swój k u rs  w dniu 30 b. m , 
nom inacje n a  p. o. kom endanta  druży  
ny  ratow niczej p. A lfonsa K anię, a na 
jego zastępcę p. W iesław a W nuka. 
Dr. W elfe, kierow nik k u rsu  d la  sióstr 
pogotow ia san itarnego , zawiadom ił ze­
branych , że n a  rozpoczynający się kurs 
sió str pogotow ia san itarnego , p rzy ję to  
30 kandydatek  na  siostry  pogotow ia, 
oraz 17 słuchaczek w olontarjuszek-

Rodzina bezrobotnego otrzym aw szy do 
swej dyspozycji działkę g ru n tu , bę. 
dzie m ogła na  n iej sadzić karto fle , ka 
pustę, ogrodowiznę i  t. p.

Obecnie dow iadujem y się, że rząd 
za pośrednictw em  naczelnego kom itetu  
dla sp raw  bezrobotnych, zgodził się na  
w ydzierżaw ienie wyżej w spom nianych 
terenów .

KOMUNIKAT BEZROBOTNYCH  
PRAC. UMYSŁOWYCH.

B ezrobotni pracow nicy umysłowi, 
k tó rzy  nie należeli do zawodow ‘go 
zw iązku pracow ników  przem ysłowych 
i  handlow ych, zechcą zgłosić się v. se 
k re ta rja c ie  związku bezrobotnych pra 
cowników um ysłow ych w Sosnowcu, 
ul. P iłsudskiego  28 I I  p iętro , gdyż w 
m yśl porozum ienia ze s ta ro s tą  będzie 
skim  i pow iatow ym  kom itetem  I? 
sp raw  bezrobocia, re je s tra c ję  te j kate- 
g o rji pracow ników  powierzono związ­
kow i bezrobotnych pracow ników  utny- 
słowycii w Sosnowcu

U praszam y przeto zain teresow any cl 
we w łasnym  ich in te resie , celem przy. 
spieszenia doraźnej akc ji pomocy zgła 
szać się w sek re ta rjac ie  związku w 
dniach 23 i 24-go listopada rb . w; go 
dżinach od 9 — 16.

Uwaga! Powyższy kom unikat nie do 
tyczy zapisanych już członków.

Zarząd.

(s) Posiedzenie kom isji cennikow ej 
W  nadchodzący w torek o godz. 1 w ms 
gistracie , odbędzie się posiedzenie ko­
m is ji cennikowej w spraw ie u sta le ­
n ia  nowych cen m ąki ży tn iej, chleli,a 
i bułek.

(s) Poświęcenie m iejskiego ośrodka 
zdrowia i opieki społecznej w Sos­
nowcu. W  Ćln. 26 bm o godz. U  rano 
odbędzie się poświęcenie i oddanie 
do użytku  publicznego części lokalu 
przyszłego m iejskiego ośrodka zdro-.v.a 
i opieki społecznej w Sosnowcu, m ie­
szczącego się przy ul. T ea tra ln e j 4. P ro  
g ram  uroczystości przew iduje: poświę 
cenie lokalu, przem ów ienia, referat, 
pt.: „Odporność i oporność organizm u".

(s) Choroby zakaźne w Sosnowcu, 
W  ub. tygodn iu  na teren ie  m iasta  ząno 
towano następu jące  w ypadki z a c h o r> 
row ań i  zgonów na choroby zakaźne: 
J u r  brzuszny zachor. 1. zgon 1. błonica 
zachor. 1, odra zachor. 109, zgon. 2. g ra  
źlica płuc zachor. 8, zgonów 4. Odkażo 
no 4 m ieszkania, odwszono 37 osób w 
m iejsk im  zakładzie dezynfekcyjnym .

(s) Zebranie zjednoczenia k o le j1) .v- 
ców polskich. Dn. 25 bm. w sali k lu b a  
młodzieży im. m arsz. P iłsudskiego w 
Sosnowcu (W arszaw ska 22) o d b ę d z i e  - ię  
ogólne zebranie członków i sy m p a ty ­
ków zjednoczenia kohjow eów  polskich 
W  zebran iu  tem  wezmą udział pr.i >d• 
staw iciele w ydziału wykonawczego ) 
okręgowego. O m aw iana będzie spraw a 
uposażenia pracow ników  kolejow ych

(s) Międzyszkolna komisja. M iędzy, 
szkolna kom isja  porozum iew aw cza u- 
rządziła w p ią tek  17 bm. dwie lekcje po­
kazowe w sem inarjum  m ęskiem  w Sos­
nowcu ze śpiew u i psychologji. Lekcję 
śpiew u przeprow adził prof. Czubaty, 
lekcję z psychologji prof. N iw eliński, 
obydw aj nauczyciele sem inarjum .

W  lekcja  wzięli udział dy rek to rzy  
szkół średnich, inspek to r szkolny, kie­
row nicy n iek tó rych  szkół powszech­
nych, nauczycielstw o szkól średnich i 
powszechnych. N a konferencji k ry tyćz  
nej przew odniczył dyr. gim n. im, P r u ­
sa p. Trzciński.
Celem sekcji jest pogłębienie p racy  na 
metod w nauczaniu, m etoda p racy  u 
poszczególnych działach n au k i i p o /n a  
w anie w zajem ne p racy  na  różnych od 
cinkaeh szkolnych.

(s) Sekcja pedagogiczna. Pow iatow y 
zarząd związku polskiego nauczy-uel- 
stwa tworzy ze wszystkich ognisk n a u ­
czycielskich sekcję pedagogiczną do 
k tó re j należeć m ogą inn i pedagodzy. 
Celem eekcji jest pogłębianie pracy na­
ukow ej wśród nauczycielstw a na p ro ­
w incji, om aw ianie m etod, urządzanie 
zjazdów naukow ych kursów . A kcja ta  
spoczywa w ręk u  prezesa p. A. Gębie, 
kiego.

(s) Z targow icy w Sosnowcu. W  ub. 
tygodniu  na targow icę sosnowiecka 
spędzono 1.323 szt. trzody  chlew nej. 133 
szt. bydła i 15 szt. cieląt. P łacono za kg. 
żywej w agi trzody od zł. 0.70 do zł. 1.-15. 
T endencja m ocniejsza.

(s) W ażne dla czeladników sto la r­
skich i pokrew nych zawodów. W  m /ś ’ 
okólnika izby rzem ieślniczej w K iel­
cach, k tó ry  poleca przeprow adzane 
szczegółowej re je s tra c ji czeladników 
sto larsk ich  i pokrew nych zawodowy za­
rząd stow arzyszenia .rzemieślniczego .w 
Sosnowcu wzywa w szyslkich zaintere­
sow anych o zgłaszanie się w dniu 2P 
bm. o godz. 2 popoł., w7 lokalu  w łasnym  
przy  ul. Sienkiewicza 8.

K ĄPIELE LECZNICZE W M IEJ­
SKIM ZAKŁADZIE K Ą P IE L O W Y M

Po gruntow nem  odnow ieniu oddzia­
łu  w anien I  k lasy  w M iejskim  Zakła­
dzie K ąpielow ym  — wrydaje  się k ąp ie­
le lecznicze: solankowe — po 2 zł., s.ar- 
czano - słone — po 2.50 zł. i igliwiowc 
po 2 zł.

N ależy nadm ienić, że obecne kabiny 
wyłożone p ły tkam i glazurow em i maj* 
w ygląd napraw dę europejsk i, a woda 
m iękka, czysta, z w odociągu z Maczek 
— zachęca do kąpieli.

PODZIĘKOWANIE.
J . W. P a n u  D r. Paszynowi, naczelnem u lekarzow i szp ita la  w N iem ­

cach i p. dr. Turkow skiem u, składam  tą  drogą najserdeczniejsze podzię­
kowanie, za pom yślne przeprow adzenie poważnej operacji żołądkowej 
oraz p. p. felczerom : Łuekosiowi, K am ińskiem u, W ronow ej, także p. 
Mroczkowi, oraz w szystkim  pielęgniarkom  za nadw yraz trosk liw ą opiekę.

STANISŁAW  HEL JAK, 
Strzemieszyce W ielkie.

izby przemysłowo-handlowej w Sosnowcu
POSIEDZENIE KOM ISJI POLITYKI HANDLOWEJ,

Tragedia 15-lstmei matki w Modrzejowie
NAGIE NIEMOWLĘ W DOLE KLOACZNYM.

Z działalności P C K. w Sosnowcu

Ogródki działkowe dla bezrobotnych w  Dąbrowie



Telefon -  zbawca i telefon -- denunciator
Kto ostrzegł barona Nelidowa?

P rzed  p a ru  dn iam i p rasa  doniosła 
j  aresztow aniu  w B erlin ie  ro s jan in a  
Nelidowa, fałszerza banknotów  an­
gielskich, agen ta  politycznego, będą 
cego na usługach k ilku  państw .

Obecnie podajem y in teresu jące 
szczegóły z okresu, gdy usiłowano 
aresztow ać nieuchw ytnego oszusta.

17 czerwca w Berlinie była zim 
na, wietrzna pogoda.

Między jedną, a drugą rzęsistą, 
ulewą, wyglądało na chwilę słońce, 
ale szybko znikało nanowo.

W drzwiach 
wytwornego pensjonatu w zachod­

niej dzielnicy Berlina 
s ta l właściciel pensjonatu i wyąlą 
dal na ulicę.

Nagle z domu wypadł jakiś elo 
gancki młodzieniec bez palta i ka­
pelusza i wybiegł na ulicę.

— Dokąd tak spieszno, panie ba 
ronię? W taką pogodę bez płasz­
cza na ulicę!

— Biegnę kupić parę cygar na 
rogu. Zaraz wracam!

Dyrektor pensjonatu potrząsnął 
głową, a stojący za nim boy w I D' 
rji powiedział:

— To ten szaleniec Nelidow. o a 
nie dyrektorze.

— Dokąd tak biegnie! Czy istot 
nie po cygara! — dziwił się dyrek­
tor.

— Nie wiem, panie dyrektorzy
ale
pan baron odebrał przed chwilą ja­

kiś telefon
i natychmiast wybiegł pędem z do­
mu.

Zaledwie dyrektor wszedł do 
swego biura na pierwszem pięhze. 
gdy oznajmiono mu:

— Jak iś pan
chee się natychmiast widzieć w waż 

nej sprawie 
*. panem dyrektorem.

— Prosie.
Przybysz zamknął za sobą do 

kładnie drzwi i stając przed lxur- 
kiem dyrektora, powiedział cicho:

— Jestem konrsarzem policji 
kryminalnej. Mam

rozkaz aresztowania Aleksandra 
Nelidowa.

— Baron Nelidow właśnie ze­
szedł na chwilę na dół. Zaraz wraca.

— Zejdźmy na dół. Czekają tam 
moi urzędnicy.

Czekanie na dole trwało kwa­
drans, pół godziny... Nelidow ire  
wracał Po godzinie wszyscy mieli 
już pewność, że
tajemniczy telefon do barona był 

ostrzeżeniem,
po którem Nelidow uciekł, opuścił 
pensjonat i Berlin.

Któż był tym, który ostrzeg* o- 
szusta! Czy jego wspólnik! Skąd 
wiedział v rozkazie aresztowania?

Z Będzina.
(b) K urs instruk to rów  L. O. P . P . Ko

m itet m iejski L. O. P . P. w B ędzin ie/o ­
tw iera z dniem  1-go g rudn ia  r. b. kurs 
instruktorów  Ii-e j ka teg o rji obrony 
przeciwlotniczej i przeciwgazowej. W y­
kłady odbywać się będą 2 razy  w tygod 
niu, we w tork i i  p ią tk i od godz. 7 do 
9.30 wieez. Co do lokalu kursów  nastąp i 
oddzielne zaw iadom ienie w prasie.

Zapisy na  k u rs  rozpoczynają sie. ju ­
tro, przyczem przyjm ow ani bedą kandy 
daci z w ykształceniem  rów nającem  się 
eonajm niej ukończonej szkole średniej.

K andydaci ponadto m uszą mieć ure 
gulow aną służbą wojskową.

Zapisy n a  k u rs  kandydaei m ogą zgła 
szeź osobiście, bądź też za pośredni­
ctwem poczty pod adresem : Będzin, Są 
czewskiego 17 — w ydział pow iatow y — 
pokój nr. 4.

(b) T ea tr  w Będzinie. W  poniedzią 
lek, dnia 23 bm. godz. 8.15 wieez w  
sa łi k ina  „Światowid" zespół te a tru  
m iejskiego z Sosnowca odegra dosko 
nałą  koroedje F r. M ołnara pt. „D obra 
W różka". Zabawne syhiacje ,n iefrasobli 
wy hum or i g a le rja  św ietnych typów  
tw orzą na  tle efektownych dekoracyj 
proj. J . Keścieszy, ck kaw ą całość Kon 
eertowa g ra  a rtystów  i reżyserja  J. 
Gołaszewskiego dom Jn ia ją  arty stycz  
nej całości. Przedsprzedaż biletów w ka 
sie k ina „Światowid11. Ceny od 1 do 3.50

Czy może była to któraś z kobiet, 
który cli tyle było w życiu pięknego 
i czarującego Aleksandra!

W krótce po zniknięciu Nelido- 
wa, zjawiła się w pensjonacie 

jakaś dama, 
przedstawiła się jako małżonka 
Nelidowa i zabrała wszystkie jego 
rzeczy.

W parę miesięcy potem Neli­
dow zjawił się znowu w Berlinie i 
stanął w pewnym małym pensjona 
cie. Ale tu

dosięgną! go los.
Aresztowano go natychmiast.
W  oskarżeniu Nelidowa olbrzy­

mią
rolę odegrał telefon.

Nelidow lubił prowadzić częste 
i długie rozmowy telefoniczne, nie 
rzadko międzymiastowe.
Ale centrala notowała skrzętnie 

numery.
Po. aresztowaniu oszusta bez t ru 

du ustalano, że mówił często z Ber 
lina z pewnym numerem w Paryżu, 
z innym znów w Londynie, a  n a j­
częściej łączył się z pewnym num e­
rem w Wannsee.

Telefony te należały do rozmai­
tych osób.

Były między niemi kobiety, l:y 
li  przemysłowcy, byli agenci na u- 
sługaeh różnych państw. Z jednego 
z tych tęlefonów go ostrzeżono w 
swoim czasie, ale kto to zrobił?

Sprawozdanie miejskiego laboratorium 
chsmicznego w Sosnowcu za 3 cl kwartał.

M iejskie lab o ra to riu m  chemiczne 
sporządza co k w arta ł s ta ty s ty k ą  z wy 
ników przeprow adzonych an ak z  che­
m icznych artykułów  pierw szej potrzeby

W  ub. niedzielą podaliśm y sta ty s ty ­
ką za d ru g i kw arta ł. Obecnie podajem y 
sta ty sty k ą  za k w arta ł trzeci.

C harak terystyczne jest, że najwię­
cej fałszowanym produktem jest młe- 
ko niezbicrane. Z przeprow adzonych 
w pierw szym  k w arta le  1.131 analiz, wy  
k ry to  fałszerstw  630.

W  k w arta le  trzecim  .(lipiec, s ie r jć e t, 
wrzesień) na 1.119 w ykonanych analiz 
m leka niezbieranego, w ykry to  fa ł. 
szerstw  325.

J a k  więc widzimy, fałszow anie mił­
ka  jest w Sosnowcu zjaw iskiem  noto 
rycznem.

T ak ważny p rodukt, ja k  masło, rów

nież jest fałszow any. N a 39 analiz  w y­
kryto 9 fałszerstw .

Fałszow ana je s t następn ie  śm ieta- 
na: na 26 analiz 11 fałszerstw. Na dużą 
skalą fałszowane są  lody. A nalizy  wy 
kazały 11 fałszerstw na 26 prób, co 
stanow i p raw ie połową.

N astępnie fałszow ane są różne za­
prawy do wódek i wody sodowej, soki, 
rzekomo m alinow e i wiśniowe. N a 65 
prób oetu i esencji octowej wykryto  
34 fałszerstwa.

Duże w ątpliw ości budzi nasza k ie ł­
basa. Dwie analizy wykazały 2 falszer 
stwa.

Nieuczciwi sprzedaw cy, u k tórych  
znaleziono p roduk ty  fałszow ane, pocią 
gnięei zostali d i  odpow iedzialnoś-i; 
za swą niieuezciwość odpowiadać będą 
przed sądem.

Dwie sjira^v przed s$dem okręgowym w Sosnowcu
DEFRAUDACJA — POBICIE NA ZABAW IE.

Spraw a byłego w ójta  Przewodziszo 
wic, pow. zaw ierckiego Józefa Gajew­
skiego, oskarżonego o przyw łaszczę, 
ne T224 zł., zebranych od -włościan ty  
tu lem  podatków, znalazła wczoraj za­
kończenie w sądzie okręgow ym  w Sos 
noweu. G ajew ski u iśeił prz.ed rozpraw ą 
przyw łaszczoną kwotą, wobec czego 
sąd skazał go jedynie  na 6 miesięcy 
więzienia i karą zawiesił.

O statn ia  zabawa strażacka w Łące 
w pow. będzińskim  była  widownią
krw aw ego zajścia, k tó re  pociągnęło za 
so rą  kalectw o jednego z zaproszouyeh

Międzynarodowe kredyty
na Inwestycje miejski a w Polsce.

W  związku z uruchom ieniem  przez 
ligę narodów  kredytów  m iędzynarodo­
wych n a  podjęeie w o erszym  zakresie 
robót publicznych w poszczególnych 
k ra jach  w celu złagodzenia kryzysu 
bezrobocia, baw iący w W arszaw ie ek­
spert z ram ien ia  lig i narodów , inż. 
Okęcki, zwrócił się do zw iązku m iast 
polskich o dostarczenie planów  inwe- 
stycyj, k tó re  po uzgodnieniu z min? ■ 
ste rju m  robót publicznych m a ją  być 
przesiane do Genewy. Poniew aż sp ra ­
wa jest bardt:o p iln a  i w ym aga pośpie-

Kochanek mordercą 70-cio letnie! staruszki
pow. jędrzejowskim.w

W uh. tygodniu we wsi K oryt 
nica, pow. jędrzejowskiego, dwrma 
uderzeniami siekiery w głowę za­
mordowana została Antonina K un 
wiakowa, wdowa, la t 70.

Kunwiakowa w przeddzień mor­
derstwa sprzedała krowę za 80 zl., 
które zabójca

zrabował.
Dochodzenie policyjne ustaliło, 

że mordercą staruszki był jeden z 
je j kochanków, których Kunw :a 
kowa mimo podeszłego wieku

Z Czeladzi.
(c) Osobiste. P . S tan isław  Łotkie- 

wicz z Czeladzi po złożeniu egzam inu 
uzyskał od p an a  m in is tra  robót publiC2 
nych w dniu  28 października b r. praw e 
sporządzania p ro jek tów  (planów) ro ­
bót, kierow anie tem i robotam i, oraz ty  
tu ł  budowniczego.

(c) Zarząd zw iązku podoficerów  re­
zerw y n a  P iaskach  zaw iadam ia swych 
członków, że w d n iu  22 listopada r. b. 
o godz. 9.45, w  lokalu  w łasnym  zw ołuje 
m iesięczne zebranie.

U prasza  się o liczne przybycie, gdyż 
n a  powyższem będzie omówiona s p ra ­
wa ćwiczeń.

Z D ąbrow y,
(d) K u rsy  PCK . Koło polskiego czor 

wonego krzyża w D ąbrow ie o rgan izu je  
k u rsy  d la  drużyn  ratow niczych.

N a k u rsy  uczęszczać m ogą osoby o- 
b o jga  płci od 18 la t. Z apisy  przyjmo-. 
w ane będą od dnia  25 bm. do 2 g ru d n ia  
w b iurze w ydziału  zdrow ia w m a g is tra ­
cie, pom iędzy godz. 6 — 7 wieez.

(d) P ogad an k i w m iejsk iej czytelni 
publicznej. W  lek to rjum  m iejsk ie j czy 
te ln i publicznej odbędą się następując*, 
podaganki: dn ia  23 bm., prof. inż. Józef 
F e rch  „Polacy na  Ś ląsku Czeskim 11, du. 
24 bm., prof. F ranciszek  Rzadkow ski 
„M iasta północnej B e lg ji11, dn ia  25 bm., 
dr. Zbigniew  M adeyski „Związki zawo 
dowe pracownicze w nowoczesnem p ań ­
stw ie11, dn ia  26 bm., p. Z ygm unt N ow ara  
„Szarzyzna p racy  w życiu społecznem 1*, 
dn ia  27 bm., prof. Je rz y  Szydłow ski „Ży 
cie atom ów 11, dn ia  28 prof. S te fan  P io ­
trow ski „G alerja  charak terów  Gogola* 
i dn ia  29 bm. prof. S tan isław  Zadęekz 
„S tu le tn ia  rocznica pow stan ia  lis to p a ­
dowego11.

Początek pogadanek o godz. 7.30 wie 
ezorem. W ejście bezpłatne.

(d) N ag ły  zgon. O negdaj w n o c y ,, 
w czasie pożaru  n a  kopaln i „M aksym '- 
l ja n  I I 11 w D ąbrow ie zasłab ł nag le  • 
55-letni Józef C huckajer, zam. p rz y . 
ul. Staszica 29. W  drodze do szp ita la  
C hucha je r zm arł. Śm ierć n a s tą p iła  
praw dopodobnie z p rzestrachu .

(d) Kradzież słoniny i w ędliny. W
nocy z 20 na  21 bm „ do sklepu rzeźn i­
czego St. M ilczarka, ul- Szopena 20. do­
s ta li się złodzieje i sk rad li 70 kg. s ło - . 
n in y  i 39 kg. w ędliny. Ogólne s tra ty  
250 zl.

Z łodzieje dostali się do sklepu p rz ra  
o tw ór w ybity  w ścianie.

gości. Jana Kaczmarczyka (Dąbrowa, 
1 Maja 48).

N iegościnni uczestnicy zabawy, w 
czasie w ynikłej po p ijan em u  sprzeczki, 
pobili ta k  ciężko K aczm arczyka pa 
głowie i nogach strażack iem i toporka­
mi, że K aczm arczyk okulał.

Spraw cy bestia lsk iego  pobicia dą- 
brow ianina s tanę li w czoraj przed są­
dem okręgow ym  w Sosnowcu i p rzy­
k ładnie zostali uk a ran i.

Skazani zostali: Jan W ójcik i Mar- 
jan Iwański na rok więzienia, W łady­
sław W ójcik i bracia Pańtow it na 
6 miesięcy więzienia.

Z Z aw iercia .
N IE U D A N E  P O D PA L E N IE .

O negdaj Zaw iercie zaalarm ow ane | 
zostało sy reną  ogniową. J a k  się okazało  ̂
w dom u nr. 3, p rzy  ul. A ptecznej wy 
buehł pożar, k tó ry  p rzyby ła  straż  w 
zarodku stłum iła

N a s try ch u  dom u znaleziono szm aty , 
nasyeone n a f tą  i  bu telkę z n a ftą , do 
k tó re j dołączony b y ł lo n t do płonącej 
w pobliżu świecy.

B ute lka  po zapalen iu  się eksplodo­
w ała i płonąca n a f ta  rozlała  się wokoło.

W obec oczywistego dowodu podpale 
n ia  domu, aresztow any został w spół­
właściciel posesji,p, B enedykt Gała.

chu, związek m iast polskich b rać  mo­
że pod uw agę ty lko  p lan y  już  przez 
poszczególne sam orządy opracowane.

Związek m iast u jm ie nadesłane pla 
ny pod kątem  dwuch zagadnień: budów 
nietw a m ieszkaniowego, oraz inw esty- 
cy j w dziedzinie wodociągów, k a n a li­
zacji i nnyeh urządzeń san ita rn y ch  
m iast.

Rozckiałem ew entualnych  kredytów  
pomiędzy poszczególne m ias ta  zajm ie 
się m iiiisterjum  robót publicznych.

miała aż 3.
Wszyscy kochankowie byli w 

pełni sił, najmłodszy z nich liczył 
28 wiosen, najstarszy niemiał jesz­
cze 40. .

Kochanka zdradziły ślady stóp 
pozostawione na tylnej ścianie łóż­
ka oraz ślady odcisków palców na 
toporzysku. Aresztowany podał, że 
nazywa się

Michalski. 
Zabójca oddany zostanie pod sąd 

doraźny i czeka po kara śmierci,

(z) U siłow anie sam obójstw a. Oneg­
daj w godzinach w ieczornych, jed n a  7 
tu te jszy ch  cór kory ni u. Genowefa Dra-, 
bek (Ogrodowa 18) u s iłu jąc  pozbawić, 
się życia, w ypiła w iększą dozę esencji 
octowej. W  stan ie  ni ' budzącym  obaw; 
przewieziono ją  do szpitala.

(z) W yzw oliny czeladników. W  lokat 
lu  cechu ślusarzy, kow ali i pokrew-j 
nych zawodów odbyły  się poraź pierw ; 
szy od 1927 roku, w edług now ej u s ta ­
w y przem ysłow ej, w yzw oliny uczniów! 
n a  czeladników. K andydaci: Stefani
Nowakowski, S tan isław  F lacha , Adolf) 
K rauze  i  A ntoni N /got, zdali egzamin) 
z bardzo dobrym  w ynikiem  i otrzym ali) 
dyplom y czeladnicze. K om isję  egzami; 
n acy jn ą  stanow ili: przew odnie/icy j
J a n  G ruszczyński, członkowie: — Colo1 
sław  Żak i Ę . Szyller. delegat k rakow ' 
skiego k u ra to r ju m  szkolnego K . Pio-j 
trow sk i i przedstaw iciel starostw a! 
p. B. Żukowski.

(z) R ep e rtu a r  kin. K ino „U ciecha11:) 
„Dziesięciu z P aw iak a11.

K ino „S tella11: — „P arad a  m iłości11.

Z O lkus/.a.
(ol) N owa organ izacja . O negdaj W) 

O lkuszu odbyło się pierw sze o rgan iza  
cy jne zebranie stow arzyszenia rezerw is 
stów i b. w ojskow ych , w obecności 
około 50 członków. Po przemówienia* 
p. Z, M ilb ran d ta  o celu o rg an izac ji, 
w ybrano  do t ymczasowego zarząd uj 
p. S tan is ław a Zbiega, k tó ry  w n a jb lia  
szym  czasie zwoła ogólne zebranie wi 
celu w y b ran ia  zarządu  stałego,



(o!) Lokalne zmiany w ruchu poci* 
gów. Z dniem 1 grudnia br. dyrekcja 
kolei radom skiej wprowadza nieznacz­
ną lecz dodatnią zmianą w dotycheza 
sowynt rozkładzie pociągów. Zm iana 
ta  jest tylko lokalną i ogranicza się 
do przedłużenia kursu  pociągu szkolne 
go, przychodzącego do Olkusza o 
godz. 7.39 rano. Pociąg ten dotychczas 
kursował na lin ji Strzemieszyce -  Ol 
kusz, a obecnie kurs jego przedłużono 
do Miechowa. Ten sam pociąg w racając 
popoł. o godz. 2.15 będzie zabiera! dzia 
twe szkolną z powrotem. Zmiany te 
spowodowane zostały staraniam i fabry 
ki ..Wolbrom" w Wolbromiu, której 
pewna ilość pracowników zamieszku­
je w Olkuszu.

(ol) Ciekawa kradzież w Wolbromiu. 
Właściciel sklepu galanteryjnego 
Brechta Janow ski w Wolbromiu, za­
meldował ua miejscowym posterunku 
p. p., że w nocy z 19 na 20 bm złodzieje, 
dobrali się do sklepu i skradli różną 
gałanterję, na ogólną sumę 4.450 zł., o- 
raz z szuflady gotówką 120 zł.

Sklep został okradziony za pomocą, 
zrobienia otworów w murze obok drzwi 
żelazny eh. Przeprowadzone energiczne • 
dochodzenie nie dało narazie żadnych 
wyników, zachodzi jednak podejrzenie, 
że kradzież ta  została symulowaną, po­
nieważ Janow ski ma wyroki na siebie 
i komornika.

(ol) „Sami są policją i sądem". We
wrześniu br. w „Expresie Zagłębia" za­
mieszczona była notatka pod powyż­
szym tytuiem ' o biciu przez _ g a ­
jowych lasów gorenickicli ludności na­
potkanej przy zbieraniu grzybowe Za­
rząd lasów towarzystwa „Saturn" za­
mieści! sprostowanie w „Expresie", w 
kfórem „prostuje", że nieprawdą jest, 
aby ludność była b itą i m altretowaną 
przez służbę leśną lasów gorenickich, 
natom iast twierdzi, że żadne osoby r.ie 
były  bite itp. , .

Otóż dzisiaj możemy podać, ze na 
23 bm. naznaczona jest w sądzie grodz­
kim  spraw a o pobicie przez gajowych 
lasów tow. „Saturn" — P io tra  Ryzy z 
Parcz. Oskarżeni są: leśniczy Wyga- 
nowski i trzej gajowi. Podobnych 
spraw  jest w sądzie więcej i czekają 
na  swój term in.

Ze sportu.
W YCIECZKA WIECZOROWA MO I O 

CYKLISTÓW.
Zarząd klubu motocyklowego Zagłę­

bia Dąbrowskiego organizuje dla swych 
członków wycieczkę wieczorową. Celem 
takiej wycieczki jest przysposobienie 

■ jeźdźców do jazdy nocnej. Uprasza się 
ęzlonków KMZD. o należyte przygoto­
wanie maszyn do tej imprezy i o licz­
ne przybycie na punkt zborny, plac 
przed dworcem kolejowym, w sobotę 
dnia 28 bm. o godzinie szóstej wieczo­
rem.

Ofiary.
Do kasy chrześcijańskiego t-wa do­

broczynności w Sosnowcu na dożywia­
nie "bezrobotnych złożyli: p. Rona
D auphin z okazji im ienin 20 zł., p. Za­
jączkowski Józef 3 zł. W zamian podzię 
kówań za okazane współczucie i odda 
nie ostatniej posługi ś. p. Stanisławo­
wi Zarzyckiemu, składa na sieroty 
shrześć. t-wa dobrocz 50 zł. Zarzycka z 
dziećmi.

Bardzo tanio śledzie! |

ł * r zed ni k w/.hr nn i on y
,1. S. FLETCHEIt

Zawiadamiamy Sz. Klijentelę, że z powodu 
spadku waluty angielskiej, jak również dobrego poło-

11 W U  śledzi jarmutskich zredukowaliśmy cenę O 25°/o
N |||||| p i  P . T . K upcy pow inni bezw zględnie w ykorzystać nada-

|Ś g | rza jącą  się ta k  rzadką  okazję i zakup ić  n  n as  śledzie po ta- 
^  cenach.

^  Radzim y wogóle, p rzed  kaideo i kupnem , poinform ow ać
się u  nas o ich Cenę w firmie:

A. HAMPEL i N. 30L D S0B E L
BĘDZIN, ul. S w .Jan :4, tel. 58. \  SOSNOWIEC, Targowa 3, tal. 8-65.

?
A

it
A

Firma F. OSTRY Firma
w Sosnowcu, ul ca Modrzejowska Nr. 12

podaje nlniejszem do wiadomości Sz. Klijenteli, iż Obniżyła Z H 3 C Z -  
nie sw oje ceny wszelkich artykułów galanteryjnych, jako to:
Bielizna męska i damska, bielizna wełniana, Jaegerowska, swetry 
męskie-i damskie, rękawiczki, pończochy, skarpetki wszelkiego ga­
tunku, wełna w wielkim wybo ze i przvbory krawieckie do damskiej

garderoby
Towar pierwszorzędnej jakości! Obsługa solidna

HURT  --------------------------------------------------- — -----   DETAL

Ogłoszenie.
Sąd Okręgowy jako Handlowy w Sosnowcu w sprawie Nr. Z. H. 40,31 

wyrokiem zaocznym z dnia 20 listopada 1931 roku postanowił: ogłosić upad­
łość Pinkusowi Zelingcrowi, kupców: w Zawierciu, określając tymmczasowo 
datę upadłości na dzień 15 m arca 1931 roku; zamianować Sędzią Komisarzem 
upadłości sędziego Handlowego L. Rudowskiego i K uratorem  masy upadło­
ści adwokata T. Kuchtę; dokonać zajęcia i opieczętowania wszeiKie 
go m ajątku upadłego, gdziekolwiek lakowy się znajduje; osadzić upadłego 
Pinkusa Zelingera w areszcie dla dłużników, wyrokowi nadać rygor natych­
miastowej wykonalności. . . . .

Wobec powyższego wszyscy wierzyciele upadłego, a także jogo dłużni­
cy obowiązani są bezzwłocznie donieść Kuratorowi masy upadłości, lub W y 
działowi Handlowemu w Sosnowcu o wszelkich ̂ należnościach, które im 
przypadają od upsdlog'o, cnoćby term iny płatności jeszcze nie nastąpiły, a 
także o wszelkich majątkach, funduszach i sumach pieniężnych, należących 
od nich upadłemu lub znajdujących się u nich w posiadaniu.

Równocześnie na zasadzie art. 476 K. II., Sędzia Tvomisarz wzywa wie- 
rzycieli upadłej firm y, aby w dniu 4 grudnia 1931 roku o godz. 10 rano sta­
wili się osobiście lub przez pełnomocników, w Sądzie Okręgowym w Sos- 
nowen, celem wysłuchania sprawozdania K uratora wyboru kandydatów 
na syndyka -tymczasowego. Niestawiennictwo wierzycieli *w powyższym ter- 
minie, spowoduje umorzenie postępowania upadłościowego.

K urator masy upadłości P inkusa Zelingera 
Adwokat TADEUSZ KUCHTA.
Sosnowiec, ul. T eatralna Nr. 1.

Pewien murzyn został przez swego 
pana skazany na 25 kijów. Podczas wy 
konywania kary m urzyn bezustannie 
się śmieje.

— Bić go mocniej. — woła pan.
Ale m urzyn śmieje się jeszcze ser­

deczniej.
— Dlaczego się śmiejesz? — pyta 

pan. — Czy nie odczuwasz bólu?
— Dlaczego ja  nie nam się ś m i a ć ?  

Przecież ja  nie jestem wcale tym  m u­
rzynem, który miał dostać kije.

Mowa jest o urodzinach.
Mata K rzysia: — Tatusiu, a kiedy 

ja  się urodziłam?
Ojciec: — Piętnastego września.
Krzysia: — Jak  to dobrze! w snm 

dzień moich urodzin.

Sędzia: — Przecież pani nie może 
twierdzić, że tak i inwalida, jak  jej 
mąż. chciał panią pobić?

Powódka: — Gdy się ta  bójka rozpo 
częła, nie był jeszcze inwalidą.

Zycie gospodarcze.
G IE Ł D A .

Warszawa, 21. 11
W arszawa doi. 8.89 
Nowy Jork  8.921 
Londyn 33,35 
Paryż 34.93 i pół 
P raga  26.43 — 26.42 i pół 
Włochy 46.08 
Belgja 124.03 
Szwajcarja 173.50 
Holandja 358.65 
Berlin dew. 211.95 
Doi. War. pr. obrt. 8.89,75 

Tendencja nieco słabsza.
* - " *■ 

AKCJE i POŻYCZKI.
Warszawa, 21. 11

Bank Polski 110.00 
Haberbuecli 53.00

Tendencja utrzymana.
4 proc. Poż. Dolarowa 42.25 
4 i  pół Ziem. Kredyt. 43,25
6 proc. Poż. Dolarowa 62.00
7 proc. Poż. Stabiliz 58.00 — 57.75

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
Poznań, 21. 11 

Żyto cena orjent. 27,00 — 27.25 
Owies jednolity 26.25 
Mąka żytnia 39.75 — 40.75 
Mąka pszenna 38.25 — 40.25 
Otręby żytnie 17.50 — 18.25

ZAJĄCE PO 30 GR.
W ubiegłym tygodniu odbyło się 

wielkie polowanie w powiecie chrza­
nowskim w dobrach Donnersmarka. u- 
bito 640 zajęcy i sprzedawano sztukę 
po 30 groszy, a więc tyle, ile kosztował 
nabój.

kurs

BUCHALTERY JNY
(Komplet Il-gi)

rozpoczynający się 2 grudnia r.b., 
przyjm uje codziennie Sekretarjat

KURSÓW HANDLOWYCH 
M. Kołaczkowskiego w Będzinie 

ul. Sączewska 25, Tel. 7-90. 
Opłata zł. 100.—, płatne w 5 ratach 

miesięcz. po 20 zł 
Po ukończeniu — świadectwa 

w/g wzoru zatwierdź, przez Min. 
W. R. i Ośw. Publ.
Zniżki tramwajowe. 

Prospekty — bezpłatnie.

w ł o s o w  wc r
—  ły s ien ie  u su w a  —  

„ E s e n c j a  CHINOWO-CHMIELOWA" 
i „ M y d ł o  CHINOWO -CHMIELOWE" 

z Kogutkiem.
Sprzedają apteki, składy apteczne

Człowiek  
o dwóch nazwiskach

POWIEŚĆ,
Przekład autoryzowany z angiel­

skiego.
74. ------- — —

Cokerdale, który strzelał bezu­
stannie w palce, zdjął pierwszy raz 
oczy z twarzy Slieili i utkwił je na 
dłuższą chwilę w suficie. Ale Man­
ners nie powstrzymał się od okrzy­
ku, wogóle lubił dużo mówić.

— Złapała panie av zasadzkę?!
— Właśnie — potwierdziła She' 

la. — Nawiasem mówiąc, zasłuży­
liśmy na. taką niespodziankę. Zor- 
jentowałyśmy się w ciągu kilku mi­
nut. Usłyszałyśmy, że kteś zamknął 
drzwi na klucz i zaryglował. Sko­
czyłam do okna i zerwałam rolety 
i firanki, ale zobaczyłam tylko cięż­
ki© oki nnice, zabite dla pewności 
gwoździami. Znalazłyśmy się w  wię 
zieniu. Było to okropne odkrycie.

— I  co się potem stało! — zapy • 
tal cicho Maythorne. — Niech pani 
opowie resztę w krótkości.

— Dobrze — odparła Sheila. — 
W krótkości. Prawdę mówiąc, nie 
mogłabym się teraz rozwodzić szoze 
gółowo. .Jestem zanadto wstrząśnię­

ta. Biłam rękami w drzwi, lecz na 
nic się to nie przydało. W całym do­
mu panowała wielka cisza. Po ja­
kiejś godzinie drewniana zasuwka w 
ścianie odsunęła się — wiedzą pa­
nowie, coś w rodzaju okienka przez 
które podaje się naczynia w kuchni 
do jadalni! — przez otwór wsunęła 
się jakaś ręka i wypuściła na łóżko 
koszyk z jedzeniem. Okienko zair- as 
nęlo się z powrotem i usłyszałam, 
że je jakoś umocowano od zewną4rz. 
W koszyku było dużo dobrych rz - 
czy, parę butelek czerwonego wina, 
szklanki i korkociąg. A więc nic 
chciano nas zagłodzić. Ale siedzia­
łyśmy w tej pułapce dwa dni i dwie 
noce i nie widziały żywej duszy. 
Co wieczór wrzucano nam koszyk z 
jedzeniem, lecz okienko otwierało 
się tak szybko, że nie mogłyśmy 
ani pochwycić tajemniczej ręki. ani 
dojrzeć wnętrza sąsiedniego pokoju. 
Przez cały ten czas w domu pano­
wała wielka cisza.

— Jak  się panie stamtąd wyto 
stały? — zapytał Maythorne.

— Dziś wieczorem usłyszałyśmy 
nagle szmer za drzwiami — odparła 
Sheila. — Klucz zgrzytnął, rygiel 
zgrzytnął, dały się słyszeć szybko 
- ddałające się kroki. Wybiegłyśmy 
z pokoju, ale w całym domu pa no 
wała cisza i ciemność. Wybiegłyśmy 
na ulicę szukać taksówki... Nawia­
sem mówiąc, gdybyśmy pozostał/

w tern więzieniu jeszcze jeden dzień 
tobyśmy się udusiły z braku świe­
żego powietrza. Coprawda potłuk­
łam szyby w oknie, ale i to niewiele 
pomogło.

— Założę się —- przerwał z po­
wstrzymywanym śmiechem Corker- 
dale — że panie nie spojrzały ani 
na numer domu, ani na nazwę ulicz­
ki, ani tej drugiej ulicy... prawda?

— Nie, nie spojrzałyśmy — od­
parła Sheila. — Pragnęłyśmy się 
wydostać jak najprędzej z tej ok­
ropnej dzielnicy. Ale teraz...

Drzwi sypialni pani Elphinstonc- 
otworzyły się i w szparze ukazała 
się głowa pielęgniarki.

— Pani prosi do siebie pana i 
panienkę — rzekła.

Pan Elpliinstone zerwał się z 
krzesła.

— O! idziemy — rzekł.
W bawialni zostałem tylko ja, 

Maythorne i dwaj sierżanci. Mayt­
horne wstał z krzesła, wsunął ręce 
w kieszenie i spojrzał badawczym 
wzrokiem na Corkerdalea.

— No? — zapytał.
Sierżant — detektyw uśmiech­

nął się zagadkowo i wskazał głową 
na drzwi, za któremi zniknęli Shei­
la i jej ojczym.

— Nie wierzę w te bajdy —< 
rzekł prawie pogardliwym tonem. 
— wszystko zmyślone od a do zet.

Zerwałem się jak oparzony i

wpadłem na niego z prawdziwa 
furją.

— Do stu tysięcy djabłów! — 
krzyknąłem. — Więc pan kwes1;jo­
nujesz zeznania panny Merchison?

Policjant spojrzał na mnie takim 
wzrokiem, jakby on był poważni m, 
starszym człowiekiem, a ja żuchw r 
łyin uczniakięm. Jego pogarda za­
piekła mnie jak ukąszenie osy.

— Spokojnie kapitanie! —  rzeki 
pojednawczo Maythorne. — Sier­
żant nie chciał pana obrazić...

■— Ja  tylko myślę, że choć ta pa­
nienka mogła powiedzieć prawdę — 
rzekł Oorkerdale — i ja  jej bynaj­
mniej nie zarzucam kłamstwa... 
Tylko mi się zdaje, że matka nir 
jest w porządku.' Ona i ta Alicja 
ukartowały wszystk między sobą 
i urządziły to porwanie umyślnie, 
zeby Alicja zdążyła zwiać. Natural­
nie Bownas natknął się na Alicję 
i ona zwabiła go w tę ciemną ulicz­
kę i zabiła. To jest jasne. Ale m at­
ka tej panienki należała do kabały 
— głowę dam, że należała — i nie 
ruszymy się z tego hotelu — ani ja, 
ani kolega Manners, dopóki jej nie 
przepytamy. Policja to policja, śled 
ztwo to śledztwo, sąd to sąd. Musi 
być porządek.

d. c. a
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W IE Ś K A  ZNIŻKA CEN PR Z ED ŚW IĄ TEC Z N A !
Św ięio  się  zbliża. B iorąc pod u w agę ogólny k ryzys gospodarczy zniży-

I  c X ^ ' T - ' 0 Ce? y, D?szyeh  kowarów, tak -iż przew yższają 50 p r o ś b y  każdy  
z C zytelników  m ogl skorzystać i n ab yć  tow ary m anufakturow e i  inne o 
pierwszorzędnej jakości po cenach n ajn iższych . D la przekonania w y sy ła m y  
niżej podane kom plety, Które są n iezbędne dla każdee-n domn łirlhn i?

_ -------------------- feaocuu. V> UU UlJflU ga i. Ł. .1 IU
^ ni ^  y + w„ dobrym  gat 1 para kalesonów  m ęskich  tryk . cie- 

J 7im  **>*. rQezmkl ^ af!0 we pełnej d ługości w  dobrym  g a i .  1 
weł. w  dobrym  gafc, 6 chusteczek  kieszonkow ych z kolorową obw.

m H o r t n 2 ? n  OT t S t n m » « 9 8  » k raw at 3?d.w- D °  danego kom pletu  dolicza- y p o ito  .̂50 g i . ,  za 28 zł., a m ianow icie: 17 m tr. p łótna b ia łego  w do-
brym  gat., 6 m tr. barchanu na bielizną w szelk iego rodzaju czysto b iałą  lub w 
paseczki, 6 mtr. p łótna krem ow ego nadająca się  na b ieliznę w szelk iego rodza­
ju, 6 mtr. oksfordu na koszule i k a leson y  m ęsk ie w  k ratk i lub w  paski w do 
brym gat., 6 m tr. ręczników w  doorym  gat, ty lk o  za 41 zł. 80 gr. a m ianow i­
cie: 1 ubranie m ęsk ie got. bostonowe z odpow iedniem i dodatkam i w  kolorze 
czarnym  lub granatow ym  lub 1 palto  m ęskie zim. w  dobrym  gat. (podać Nr.), 
4 m .r. „M arkizety na elegancką suknie damską w  różnych deseniach, 1 ko­
szulę m ęską tryk. w dobrym  gat., 1 k a leso n y  m ęskie tryk. ciep łe w  doi rym  
gat., 1 koszulę damską h aftow aną z dobrego b ia łego  p łótna lub kolorowa 1 
para reform  dam skich tryk, 2 p ary pończoch w  dobrym  gat. „Prom a“ 2 tia­
ry  skarpetek m ęskich  cwern., 6 chusteczek  do nosa z kolorow ą obw 1 kraw at 
jedw. D o pow yższych  kom pletów  d oliczam y 3.50 gr., jako koszia  opakow ania  
i op ła ty  pocztowej. U w aga: W y sy ia m y  1 kołdrę w atow ą z obustronnem  pokry  
ciem  satynow em  z czysto b iałą w atą ty lko  za 16 zł., 1 paczkę w ełn y  20 fagów  
w e w szystk ich  kolorach w dobrym  g a i ,  ty lko  za 17 zł. i 19 zł. T ow ary powyż 
sze w y sy ła m y  po otrzym aniu  lis tow n ego  zam ów ienia za pobraniem  poczto­
w ym  (płaci się  przy odbiorze na poczcie). Za dobroć tow aru gw arantujem y.

A dresow ać prosim y: T A N IE  ŹRÓDŁO, wł. Leon K rakow ski
Łódź, skrz. poczt. 547.

U W A G A ! U W A G A !
ZIM A S IĘ  ZBLIŻA!!!

F irm a „K rajow a M anufaktura'4 Łódź p ostan ow iła  na sezon  
zim ow y, w  obecnym  krytycznym  czasie zn iżyć cęny  sw oich towarów , aby każ­
d y  m ieszkaniec oddalony od centrum  p rzem ysłu  m ógł sieb ie i  sw oją rodzinę 
zaopatrzyć tow aram i zim ow em i po cenach najniższych. Jako reklam ę w y sy ­
łam y  kom plet rek lam ow y aby przekonać o dobroci naszych  towarów  oraz 
nisk ich  cen.
T A K I CAŁY K O M PLET sk ładający  s ię  z 14 sztuk  w ysy łam y  ty lk o  za zł. 15.— 
a m ianow icie: 1 sw eter - pullow er m ęsk i lub dam ski żakardow y w a n g ie l­
skich 4es®nimjh w  gat. dobrym.,, 1 koszu la  trykotow a zim owa, w  gat. n ajlep ­
szym , m ęska lub dam ska albo k a leson y  m ęskie lub reform y dam skie, 1 sza! 
czysto wełn. w  deseniach lub kolorach gładkich , 3 p. skarpetek zim ow ych  
lub 2 p, pończoch dam skich, 1 p. rękaw iczek  podw ójnych czysto wełn., 1 kra­
w at jedw abny łub 1 chustka turecka na głow ę i  6 chusteczek batystow ych. 
To w szystko w y sy ła m y  ty lko  za zł. 15. W y sy ła m y  rów nież kom plet towarów  
b ław atn ych  w  gat. najlepszych.

20 mtr. TOW ARÓW  tylko  za 19 zł. 50 gr. 
m ianow icie: 4 m tr. „Markiza" na suknię zim ow ą ciep łą  w najnow szych de­
seniach, 6 m tr. F la n e ii b ieliźn ianej w najnow szych  deseniach lub czysto bia­
łą  albo 6 m tr. P łó tn a  „surówki" w  gat. najlepszym , 3 m tr. Z efiru  w  deseniach  
an gielsk ich  na koszule m ęską dzienną, 5 m tr. P łó tn a  ręcznikow ego ze szla­
k iem  n ieb iesk im  lub czerw onym  i 2 m tr. P łó tn a  fartuchow ego na ca ły  far­
tuch dam ski. Taką ca łą  w ypraw ę w y sy ła m y  ty lk o  za 19 zł. 50 gr.

. T ow ary pow yższe w ysy łam y  po otrzym aniu  listow n ego zam ów ienia. 
(P łaci się  przy_ odbiorze na poczcie). Do kom pletu doliczam y zł. 2.50 jako ko­
szta opakow ania i  op ła ty  pocztowej. Zapew niam y, iż kupujący n ic n ie ryzy­
kuje gdyż o ile  tow ar się  n ie podoba przyjm ujem y takow y z powrotem.

Zam ów ienia p rosim y adresować:
F-m a „K R A JO W A  M A N U FA K T U R A "  

Łódź, skrz. poczt. 296. 
U W A G A ! N a żądanie w y sy ła m y  bezp łatne cenn ik i na tow ary m anufakturow e  
 _____________ i konfekcję.___________________________________

MatkW

utkseM

Ż ą d a jc ie  w  a p te ­
k a c h  i sk ła d . ap t. 
h y g je n ic z n . p rz y  
sy p k i d la  d z iec i

„Puder Dzid*!11
(z kogutkiem)

u trz y m u ją c e j c ia- 
jo  d z ie c k a  w  z d ro ­
w iu  i c zy s to śc i.

K i N O

ZAGŁĘBIE
dawniej 

Kino-Tealr „Udziałowy”.

* D ziś  t

MAURICE CHEVALIER
w  filmie dźw iękow ym

„ P i e ś n i a r z  P a r y ż a ”

LIKWIDACJA I
M A G A ZYN  TO W ARÓW  M ANU - 

F A K T U R N Y C H ,
OKRYĆ D A M SK IC H  i  M ĘSKICH

W. GRAJCAR
w SO SN O W CU, ul. M odrzejowska  

— róg T argow ej.
Z aw iadam ia, że L IK W ID U JE  

d zia ł k onfekcji m ęsk iej i poleca  
po bardzo n isk ich  cenach

F U T R A , P A L T A  (jesionki z i­
m owe i  letn ie), SPO D N IE , 
U B R A N IA , — K U R T K I, — 
U B R A N K A  D Z IE C IN N E . — 
PA L T O C IK I D ZIE C IN N E . — 

L ikw idacja  kończy się  n ieodw o­
ła ln ie  z dniem  31 X II  1931 r.

Narmwsz8
i n a j t a i i s z e  

Obnasy Gumowe „WESTA”
już są do nabycia w firmie

D. WELGR8N
Sosnowiec, Modrzejowska 28

Kupujący obcasy „Westa" 
otrzymują bezpłat 

nie naczynia 
aluminjcwe

Klno-Teatr
„PAŁACE"

”5̂ l l P sr

Od poniedziałku 2 3  listopada

„Walc Miłości”
z  u r o c z a  LILJANĄ HARVEY i WILLY FRITCHEM
A N O N S !  W k ró tc e  A N O N S  1

„S E K R E T A R K A  O S O B IS T A "

D ziś  o sta tn i d zień .
Wielki przebojowy film sezonu, pozostawiający w pamięci 

kaldego niezatarte wspomnienia!

„Kobieta, która Cię nigdy nie zapom ni"
W rolach głównych: 

ulubieniec kobiet IWAN PETROW ICZ oraz przemiła 
LIL DAGOWER.

KINO

?,PAW”
w

Strzenieszyoach P oczątek  seansów od godz. 3-ej.
Ceny mieise od 75 gr. Sala dobrze og rzan a .

M uzyka ściśle dosto sow ana  od obrazu.

Od czw artku 20 do n ied zie li 22 listop ada r. b. 
S en tym en ta ln y  film  polski na tle n ow eli H enryka Sionki o

WIP7 3

Janko Muzykant
Los Jan ka w żera się  w głąb  uczuć naw et la ik a, a m elodja  
jego  skrzypiec odbija się  d ługim  echem  w duszy każdego

widza.
W  rolach g łów nych: M arja M alicka, W itold  Conti, K . K ru ­

kowski, A. D ym sza, W. G aw likow ski, A . Zobczyński, S. 
R ogulsk i i inni.

U W A G A ! O rkiestra w pow iększonym  kom plecie. 
A nons! W krótce: „W IA TR  O l) MORZA".

Poranek dla młodzieży o g. 11 rano. W programie poranku Janko Muzykant.

KINO

MOMUS

Baczność..Baczność...
N I E B Y W A Ł Y  T A N I  Z A K U P ! ! !

Święto się  zliża. Znając ogó ln y  kryzys gospodarczy zn iży liśm y  znacznie 
ceny naszych  tow arów , ab y  każdy m óg ł skorzystać i  zaoszczędzić ciężko za- 
pracowano pieniądze _W obec tego w y sy ła m y  n iżej podane k om plety  tow a  
row o pierw szej jakości, po cenach o połow ę tan iej, an iże li w  w aszych  m iej­
scowościach.

TYLK O  ZA 15 zł. 90 gr.
w ysy łam y: 1 sw eter m ęsk i do u b ieran ia  przez g łow ę w  dobrym  gat., 1 ubra  
n ie  cajgow e gabard. w dobrym  gat., tj. m arynarkę i spodnie, 1 koszulę m ęską  
tryk. zim. w dobrym  gat. w  najw iększych  rozm iarach, 1 para kalesonów  
m ęskich  tryk. ciep łych  w  dobrym  gat., 3 p ary  skarpetek m ęskich  zim„ 3 chu­
steczki kieszonkow e z kolor. obw. Do danego kom pletu doliczam y 2.50 gr. ty t, 
kosztów porta.

TYLK O  ZA 29 zł. 90 gr.
w ysy łam y: 17 m tr. p łótna b ia łego  w dobrym  gat., 6 m tr. fla n e lk i na b ie lis  
nę ciep łą  w dobrym  gat. czysto  b ia łą  lub w paseczki, 6 m tr. p łótn a  krem o­
wego, nadającego się  na b ieliznę w szelk iego rodzaju, 30 m tr. ręcznikow e w  
dobrym  gat.

TYLK O  ZA 35 zł. 80 gr.
w ysy łam y: 3 mtr. B ostonu  na eleganck ie św iąteczne ubranie m ęskie gat. 100 
w odpow iednim  ga t w  kolorze granatow ym  i czarnym , 3 i  pół m tr. „Tweed" 
przetkany jedw abiem  na elegan ck ą suknię dam ską w  najnow szych  kolorach  
i deseniach, 6 m tr fla n e lk i na b ieliznę w szelk iego rodzaju w  dobrym  gat. 
czysto b iałą lub w  paseczki, 6 m tr. p łótna krem ow ego nadającego się  na bie­
lizn ę w szelk iego  rodzaju, 6 m tr. ręcznikow e w dobrym  gat., 1 para poń­
czoch damsk. w  dobrym  gat., 1 para skarpetek m ęskich  zim . Do pow yższych  
kom pletów  doliczam y 3.50 gr. ty t. opakow ania i op ła ty  pocztowej.

U W A G A : W y sy ła m y  1 kołdrę w atow ą z obustronnem  pokryciem  saty  
nowem  z czysto, b iałą w at. w dobrym  gat. ty lk o  za 16 zł. W yżej wym ienione, 
kom plety  w ysy łam y  po otrzym aniu  listow n ego  zam ów ienia (płaci się  przy  
odbiorze na poczcie). Za dobroć tow aru gw arantujem y.

A dresow ać prosim y: H urt. skład m auufakt.
P . T. „W YGODPOL", Łódź,

Na żądanie w ysy łam y bezpłatne cenniki. skrz. poczt. CO.

BanK Hipoteczne-Kredytowy
w Mysłowicach, u!. Krakowska 16

udziela  d ługoterm inow ych  pożyezek na  
kupno w szelk ich  m ajątków  i  realności 

oraz na sp ła ty  u ciążliw ych  długów.
In form acji udziela się  u stn ie  i p iś­

m iennie.
d y r e k c j a .

W r ó c i ł e m
i  p rzyjm uje osobiście od godz. 9 do 12 

i  od 2 do 5 po południu.

M. JURECKI
M Y S Ł O W I C E

Rynek 16, telefon 10—85.
b m b m m m a  b m b b S b b B

O L *

s t f z e z e n s ć .
Chcąc nabyć proszki od bólu głow y  

z „KOGUTKIEM " „M igreno - Nervo- 
sin “ należy żądać takow ych w o r y g i­
nalnych  opakow aniacn Gaseckiego. zna 
nyeh  od lat trzydziestu . Przy zakupnis

Sroszków z „K ogutkiem " „M igreno - 
ervosin" zw racajcie u w agę na opako­

w anie i odrzucajcie uporczyw ie pole­
cane proszki łudząco do naszych po­
dobne. O ryg in a ln e opakow ania po 5 
proszków  — pudełko 75 groszy.

fl T a h M i od Bólu GłowyLAfcpsi t.f. d><*
JfcgutsSi-Migreno-KeiTOir( 30 • 0,4.)

• W " • t a i ł f e ł  oryęinjfrwj foWoft* fw ł
“T” 1- - 1»ii'Tir i irniiim irmaWii

„  , _#.*.«.»«. M tO* -«64*  • »<•«Apteka M*«.A-6̂ 5gciugGo.

Osoby, d la  k tórych  przyjm ow anie  
proszku stanow i pew ną trudność, mo­
g ą  używ ać proszek „KOGUTEK" . MI ­
GRENO - NERVO SIN", w form ie ta­
bletki. O pakow ania po 20 tabletek w 
pudełku. Cena zł. 1.50 gr. Żądajcie ta ­
bletek „K ogutek  - M igreno - Nervo- 
sin" w oryginaln em  opakow aniu Gą- 
seckiego.

Ogłoszenie
M A G IST R A T  M SOSNOW CA po

daje do publicznej w iadom ości, że w 
celu  śc iągn ięcia  należności na rzecz Za­
kładu U bezpieczeń Pracow ników  U m y- 
słow ych  w  K rólew sk iej H ucie, oraz Za 
kładu Ubezpieczeń od W ypadków  w 
K rakow ie z R estau racji i Cukierni 
„W arszawskiej" i  „Locarno", odbedzie 
się  publiczna licy ta cja  dn. 27 lis to p a ­
da 1931 r. o godzin ie 11-ej rano przy ul. 
3-go M aja Nr. 15, d la sprzedaży zase- 
lcwestrowanych w pow yższej firm ie 4 
bilardów  piram idkow ych, 5 luster b el­
g ijsk ich  i 1 p ianina, oszacow anych na 
sum ę zł. 18.000.—

L icytacja  odbędzie się  w I  term inie.
M AG ISTRAT. 

Sosnow iec, dnia 18 listop ada 1931 r.

UBźyj s o b i e
Bądź m ądry i chroń s ię  przed zaziębie-i 
niem , które pow oduje różne choroby. 
M eridiol jest n iesłych an ie skutecznym  
środkiem  przeciw  różnym  dolegliwość 
d om . M eridiol chw alą  i  cenią m iijo a y  
ludzi bo w nosi on sw oją skutecznością  
w każdy dom pom oc i ukojenie. W szę­

dzie do nabycia.

!Sh$.L25i^SaS2E5E3K3
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DROBNE 0G Ł 08Z E N IA .
K O N IE C  K O R S Y K A Ń S K IC H  B A iiiiY T Ó

Nauka 1 wychow anie.

UD ZIELA M  lekcji, g ry  na  skrzypcach.
Będzin, K o łłą ta ja  .21. B lacha . _
P O S Z U K U JĘ  lekcji konw ersacji n ie­
m ieckiej. Zgłoszenia: P iłsudsk iego  14 
m. -2.   _

K u r s y  Sz e fe r ó w  Mechaników
St. K onopki w Sosnowcu, ul. P ro m y k a  
3 N auka zapew niona p ła tn a  w ra tach . 
Z apisy  codziennie, jak  rów nież kance­
la r ia  zała tw ia  kierowcom  wszelkie za­
m iany  i p ro ląg a ty  praw  jazdy._______
K O N C E SJO N O W A N E K u rsy  K ro ju  
szycia i m odelow ania S typułkow skiej 
w Sosnowcu, T ea tra ln a  3, p rzy jm u ją  
zapisy. Po ukończeniu św iadectw a 
praw ne. O płata  ra tam i. R oboty  ręczne 
beżpłątń  i e.
K U R SY  kro ju , szycia, m odelow ania Za 
borow skie], zatw ierdzone przez M in iste r 
stwo Ośw iaty. K ró j najnow szy Aka- 
dernji P a ry sk ie j. K ończącym  św iadec­
tw a praw ne. Sosnowiec, P iłsudskiego  18.

j j j & i  POSADY 1 PRACE.
10 ZŁOTYCH dziennie zarobią  osoby 
ustosunkow ane w szkołach, in s ty tu ­
cjach. Zgłoszenia: Zaw iercie pod „K siąż
ki". 3- go M aja 5. ., Expres".____________
MŁODA, p rzysto jna  gospodyni zajm ie 
się gospodarstw em  domowem, oraz k u ­
chnią, może b jń  na w yjazd. W aru n k i i 
zgłoszenia proszę nadsyłać: Sączów, po 
czta Św ierklaniec 'koło T arn . Gór), pló 
banja. W ładysław a Denldewiczówna. 
POTRZEBNY inkasen t do podejm ow a; 
m a pieniędzy za kaucją . W iadom ość
filja  .E x p re su "  Czeladź. _________ ■
POTRZEBNY chłopiec znający  ry m a r 
stwo i szewetwo. Dom Sportow y, Sos-
nowiec, ul. M ałachowskiego. _____
POTRZEBNY szofer z kauc ją  500 zło­
tych  natycnm iast. W iadomość f i l ja  „E s
presu" G rodziec.  ' . ________ _
PO TR ZEB N E uczenice d o  szycia. Zgłą 
szae się tylko w niedzielę 22 od 4 — 5 
Piłsudskiego. 32 (wcjśple fron t, ganek).

tneip scun 18 fetns chłopiec
biurow y z p rak ty k ą  w pow ażnej firm ie  
i refo rencjam i poszukuje posady od za­
raz jako  goniec, jest zdrow y i rosły. Ła 
skaw e zgłoszenia do ad m in is trac ji dla
„Gońca". ________ •   :
PO TRZEBN Y  m łody sto larz  n a  roboty  
meblowe w zakładzie tru m ien  w Niweo
przy kościele.  ___________________
PO TRZEBN Y  zdolny pracow nik  f ry ­
zjersk i m ęsko - dam ski z ond-ulaeją. So
snowi.ee. B ędzińska 23._________ ______
PO TRZEBN A  uczenica do p ra ln i che­
m icznej na dogodnych w arunkach . Sos 
nowieo, Leg jon ów 3.
W SPÓ LN IK A  poszukuje z gotów ką od 
1000 do 1500 zł. na otw arcie w arsz ta tu  
m echanicznego: row ery, em alje i nikło 
wanio w dobrej okolicy poza Zaglę- 

D ąbrow skiem . M ieszkanie zapew ­
n i o n o  O ferty  oroszę nadsy łać  do ad 
m in is trac ji „E xpresu" w Sosnowcu pod

PO TRZEBN A  dziewczyna do sam otne­
go Sosnowiec, N arutow icza 38, R utkow
ski. _______________________ _______
OD ZARAZ potrzebny rzeźnik - ja t-  
kowiec, kato lik , do w yrębu  m ięsa. 
O ferty  pisem ne nadsyłać z podaniem  
w arunków  Kielce, L ipow a 15, W ineen- 
tyua Zielska.

M L L O K A L E .

5

Generalne ofenzywa francuskch włada przeciwko korsykańskim bandytom  
zakończona została pom yślnie, aczkolwiek głów ni hersztowie dotychczas nie  
zostali ujęci. Ilustracja przedstawia (ransport nowo ujętych rabusiów, do 

więzienia pod silną eskortą policji.

DO sprzedan ia  3 m org i po la  ornego, 6 
m órg  lasu , 20 prętów  p lacu  pod budo­
wę domu, razem  za cenę 3.500 zł. w O- 
grodzieńcu obok Z aw iercia,m ajątek  ten 
je s t bez długów. Zgłoszenia M. R abenda 
D ąbrow a Górnicza, ul. K ró l. J a d wigi_22 
DUŻY sklep do w ynajęcia  w raz z m ie­
szkaniem  (2 pokoje z kuchnią) n a  uh 
P iłsudsk iego  w centrum . W iadom ość 
Sosnowiec, M odrzejow ska 19, D attner,
Salon  mód.   _______________
K A F L E , g lazurk i, dykty , fo rn ie ry , 
koks węglowy, cegły szam atowe, zap ra  
wa szam otowa, żelazo sztabowe, d ru t 
kolczasty i w apno gaszone sprzedaje  po 
cenach konkurency jnych  sk ład  żelaza 
Cb. F iszla , P iłsudskiego  40. _____
DO sprzedania  sam ochód półciężarow y 
„Chevrolet" 6 cylindrow y. W iadom ość
ad m in is trac ja  „ E x p r e s u " .  _
P IE C  szam otow y używany^ lub kaflo ­
wy przenośny kupię B ędzińska 23 ro g  
Zielonej, G rabow ski 
SK R ZY PC E, m andoliny , g ita ry , m an- 
drolę, fu te ra ły  n a jta n ie j w księgarn i 
„Polonja" Sosnowiec H ale  „Rozwoju". 
Szkołom i  o rganizacjom  specjalne u- 
stępstw a i dogodne w aru n k i sp łaty . 
SPR ZED A M  lub zam ienię odbiornik 
trzechlam pow y kom pletny i dwa g r a ­
m ofony, na dobry  row er. D ąbrow a, Ła-
będzka 13. Dobrow olski. ______  ■
POW ÓZ używ any tan io  sprzedam . Dą- 
b rowiij ul. K rólow ej Ja d w ig i  23,

S K L E P  w śródm ieściu Sosnowca (Mo­
ścickiego 15) do odstąpienia. W iado­
mość na  m iejscu. Telefon 14-90.
RÓŻNE lokale z w ygodam i w śród 
-mieścin odnajm ie gospodarz. D ąbrow a, 
K ró tk a  3.
DO w ynajęcia dwa pokoje frontow e ń- 
m ebłowanc z telefonem  na  I  p iętrze, 
jednocześnie dwie duże su teryny . Sos 
nowiee. T a rgow a 2, u gospodarza. 
P O S Z U K U JĘ  pokoju  um eblow anego z 
wejściem  niekrępującem  (możliwie z 
kory tarza). Łaskaw e zgłoszenia do „Ex 
p resu  Z agłębia" pod „Inżyn ier". 
M IE S Z K A N IE  do w ynajęcia. Dańdów-
ka, ul. D aniłow skiego 2.__________ _ _ _
DO w ynajęcia 2 pokoje z kuchn ią  z
w ygodam i. D ęblińska 11. ____________
JE D N O  m ieszkanie do w ynajęcia. Bę- 
dzin. u lica  M ałobądzka 58. Izydor F lak . 
DO w ynajęcia  sklep i pokój z kuchn ią  
w dobrym  punkcie, sklep narożny. So- 
snowiec, P iłsudskiego  100. 
M IE S Z K A N IE  do w ynajęcia. W iado­
mość T y lną  24 u  gospodarza. _____
S K L E P  Z M IE SZ K A N IE M  do w yna­
jęc ia  od zaraz. W iadom ość Sosnowiec, 
S taropogońska 2.
O D N A JM Ę pokój um eblow any, wszel­
kie wygody, cen tra lne  ogrzew anie, cie 
pła, zim na woda. T e a tra ln a  1, mieszk.
22, te lefon  6-10.____________ _
DO w ynajęc ia  p iek a rn ia  w bardzo do­
brym  punkcie. W iadom ość: K azim ierz, 
J .  B agiński.
D W A  p t  ko je  ż kuchnią  do w ynajęcia. 
Sosnowiec. R udna 28

DO sprzedania  budka w dobrym  punk  
cie, powód zm iana in teresu . W iado- 
iność Zagórze, K ościelna  29, Jęd ry sik .

M i ó d
czysto pszczelny leczniczy pod g w aran ­
cją  z najw iększej polskiej pasiek i w y­
sy łam  za zaliczką w raz z b laszanką i 
op ła tą  pocztową. W ysoko górsk i dese­
row y: 3 kgr. -— 12.50 zł., 5 kgr. 18 zł., 
10 kgr. — 32 zł., 20 kgr. 57 zł. Podolski 
pierw szej jakości: 3 kgr. 10.50 zł., 5 kgr. 
16 zł., 10 kgr. 29 zł., 20 kgr. 51 zł. Po­
dolski ciem ny 3 kgr. 10 zł., 5 kgr. 15 z ł , 
10 kgr. 27 zł., 20 kgr. 48 zł. S tan isław
C habura, T arnopol, P i łsudskiego 9.____
SPR ZED A M  działkę zalesioną 1307 me 
trów  kw adratow ych za Ząbkow icam i 
za 1090 złotych, pięćset zło tych gotów ­
ką, resz ta  na  sp ła ty  W iadom ość Ro­
bert K oegler, S ikorka  k-Ząbkowic, dom
K ozierow skiej;________________________
H AR.M OŃJE stoliczkowe sprzedaje  z 
zam ianam i. Będzin. K saw erow ska 48,
W ó j c i k . ________ ____________ ________
M OTOCYKL solo i  rad jo  głośnikowe 
dobre sprzedam  tanio . Bolesław  k-Oł- 
kusza. B. W nuk.

Otomanę
okazyjnie sprzedam  bardzo tan io . Sos-
nowicc, 1 M aja 14.__________________
ŁÓŻKA dębowe z m ateracam i, sz a fk a ­
m i nocnem i w dobrym  stan ie  sprzedam  
Sosnowiec, R acław icka 3 m. 13. 
p i w i T r n i a  do sprzedania. W iado- 
m ość: „E xpr es Zag łęb ia“._ Będzin. 
SPR ZED A M  auto, gum y dęte, 3 tony 
U rsus. W iadom ość: .E x p res" D ąbrow a 
SZA FA  sklepow a i k o n tu a r sklepow y 
do sprzedania. Sosnowiec, P ań sk a  9. 
ZA K ŁA D  fryz je rsk i dam sko - m ęski do 
sp rzedan ia  za 1.200 zł. W iadom ość: 
Sosnowiec, D ęblińska L Z ak ład  F ry  
zjerski.______________

M i ó d
n a tu ra ln y  k u racy jno  odżywczy 3 kg. 
10.20, 5 kg. 16.50

K upno I sprzedaż.

SPR ZED A M  plac na Środuli, p rzy  uli 
cy W apiennej. W iadom ość: Pogoń, Gro. 
chowa 6. Latosińshi.

S K L E P  w śródm ieściu sprzedam  z p o ­
wodu wyjazdu.Sosnowiec, ul. Małachow. 
skiego 14 m. 2.________ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
DO sprzedan ia  szafa dębowa, bieli źn iar 
ka, stół i  k redens kuchenny. Srodula, 
K onopnickiej N r. 4. Gajda. ________
SPR ZED A M  kredens sklepowy, otom a 
ne, zegar, stół. M ilow icka 89, oficyna,
3-ie wejście. R ym kow ska. ______ _
M OTOCYKL 500 cm 3 stan  dobry  za-, 
m ienie n a  rad jo . W iadomość w ad m i­
n i s t r a c j i .  _
K R E D E N S, trem o, otom anę sprzedam
A dres w A d m i n i s t r a c j i . ___________
O K A ZJA . Sklep  kom plet sprzedam , 
p u n k t bardzo dobry. S ta ra  N iw ka,
K ościuszki 5. ______ .
O K A Z Y JN IE  do sp rzedania  dam skie 
siodło bardzo tan io  i 2 powozy na  gu- 
m ach. Sosnowiec, S ienkiew icza 1.

Drut Kolczasty 
szyny budowlane

wąskotorow e, oraz różne żelastwo do u- 
ży tku  poleca H. P fe ffe r, Będzin, M ała­
chowskiego 33. ______ ______
BROW NING straszak , solidnie wykona
ny  ż 50 nabojam i zł. 3.----- . P a te n t 2341.
S etka  naboi zł. 2.50. Bez pozwolenia. W y 
sy ła  za pobraniem  „Perfectw atch", W ar
szawa, sk ry tk a  808._____________ ______
P L A C E  pod budowę do sprzedania. 
W iadom ość D ańdów ka. Szkolna 22. 
ŚW IEŻY TRA N  R Y B I poleca po ce­
nach zniżonych Nowoczesny sk ład  ap- 
teczny. Sosnowiec, S ta ro p ogońska 2-. 
K R E D E N S  dębowy i krzesła skórą k ry  
te  do sp rzedan ia  tanio . Sosnowiec, M i­
ła  2, K am iński._________ _______ _
SPR ZED A M  kozetki po 35 zł., o tom a­
nę. Sosnowiec, K o łłą ta ja  10, oficyna
II-g ie  p iętro .  ____________________
SPRZED A Ż lam pek elek trycznych  po 
zniżonych cenach. Zam ieniam  w ypalo­
ne lam pki. Sosnowiec, 1-go M aja  30 w
podwórzu. Stępowski. ______________
H A N D E L  w in i w.'.dek. sześć w ystaw  
w ruchliw ej dzielnicy W arszaw y oraz 
przy leg łe m ieszkania, trzy  pokoje z 
kuchn ią  z w szelkiem i w ygodam i sprze 
dam  niedrogo. W iadom ość Będzin, Są-
czew ska 9. J . Zaw adzki. ________
F IS H A R M O N IA  (M elodykon) stolicz- 
kowe od 300 zł. pedałów ka Stam irow - 
skiego do sprzedania, zam iany. R ep e­
ra c ja  w szelkich instrum entów . Uczę 
stro ić  harm onje. Sosnowiec, N arutow i-
cza 38, R ntkow ski. _______________
DOBRA okazja I P arcele  budow lane 
bardzo tan io  do sp rzedan ia  w Milowi- 
cach. W iadom ość Sosnowiec, W arszaw ­
ska 14 p. Gałecki.
M EB LE różne otom any dywanowe, ma 
terace, kozetki, w łasnego w yrobu na do 
godnych w arunkach , za gotówkę i na 
ra ty . Sosnowiec — Pogoń, u lica  Nowo- 
pogońska 17 B rac ia  A ntczak.__________
O K A Z Y JN IE  DO SPR Z E D A N IA : Ze:
garek  kieszonkowy, b ijący  kw adranse i 
godziny (repetier) z sztoperem  niklowy. 
W zm acniacz jednolam pow y do detebto 
ra . da jący  możność słuchan ia  na gieś- 
nik. G ram ofon z tubą  w dobrym  stanie. 
T achom etr do sam ochodu lub m otocy­
klu. G łośnik do ra d ja  „Tefag". W . N ic­
poń, C zysta 7.

praw e od zł. 6 kg. po lecają  Koziołkow 
i Jędryczek. Sosnowiec. 3-go M aja 21. 
S K L E P  spożywczy do sp rzedan ia  n a ­
tychm iast bardzo dobry p unk t, dobrze 
p ro sp eru jący  z powodu w yjazdu. W ia-
domość w A dm in istrac ji._______ ______
BACZNOŚĆ! K a r la rn ia  w Siew ierzu— 
R ynek poleca kafle  po ceńaćh bardzo 
n isk ich  n a  dogodnych w arnnkaeh  p ła t ­
niczych.

N a jta ń sz e  ź r ó d ło  
d o za k u p u  E>!$T§>P

w s z e lk ic h  l U  I L i i  
Najlepsze wykonanie fachowe

kuśnierskie
f we własnej pracowni

M . R O Z E N T A L A
SOSNOWIEC

Modrzejowska T2
wejście eklep frontowy 

UWAGA: przerabiam i reperuję 
ze starych na nowe 1 modne

Perfumy, Pudry 
B E Z P Ł A T N I E
w ydaw ać będzie od w ied za ­
jącym  od biorcom  w ok re­
s ie  od  23. XI. do 24. XI). w  
——  celu  za p o zn a w cz y m ------

Perfumeria ri Anidll1"
SOSNOWIEC, Mościckiego 15 (Kościelna)

„OLLA’
^PREZERWATYWĄ

Ule czyńcie 
eksperymentów

zdrowiem
Nie dajcie Bię namówić na nic inne­

go, rzekomo równie dobrego.
udowodniony preparat 

profilaktyczny.„OLLA”
R Ó Ż N E .

Zgubione dokumenty.

F A L F U S  ROM AN z gm. Łosień zgubił 
książeczkę w ojskową i inne_ dokum enty
wydane przez w ładze B elgijskie.______
U N IE W A Ż N IA  się zgubioną książkę 
kasy  chorych, w ydaną w K ielcach na
nazw isko S y lw estra  B inkow skiego.____
U N IE W A Ż N IA  się zgubioną leg itym a 
eję funduszu bezrobocia, w ydaną w 
K ielcach na  nazwisko J a n  Tom aszew­
ski.
K U C Y PE R A  D A N IE L  zgubił książecz­
kę w ojskow ą w ydaną przez PK U . Za­
w iercie. leg itym ację  zasiłkow ą w ydaną 
przez P U P P . Zawiercie.

G A B IN ET K osm etyczny K. K uziorów - 
ńy. Po przerw ie wznowiłam  przyjęcia. 
W ykw intno zabiegi d la  pań  system em  
parysk im . Masaże, e łek tryzacja , porady  
ja k  pielęgnow ać cerę. M anicure 50 gr.
Sosnowiec, D ęblińska 7, te ł. 95. _____
FO T O G R A F JĘ  do wszelkich dowodów 
w ykonuje się na  poczekaniu. Strzem ie-
szyce, W arszaw ska 100. _________
ZA K ŁA D  ru szn ik arsk i Hert,z-a, Sosno 
wiec, O rla  16, wykonywa, wszelkie ro ­
bo ty  w zakresie b roni m yśliw skiej ora* 
szlifow anie i  ostrzenie brzytew , noży- 
czek. m aszynek fryzjersk ich .________

Dla Pańt
Z akład  Dam sko - K raw ieck i G. W el- 
grin , D ąbrow a, Sobieskiego 15. W yko- 
nyw uje p racę w zakres, kraw iectw u, 
w edług najnow szych parysk ich  i wie­
deńskich m odeli oraz kuśnierstw o po 
cenach n i s k i c h .   _____ __

Biuro gisama oiósts
J . B ednarczyka w D ąbrow ie za m agi­
s tra tem  (biały  domek) pisze i redagu je  
wszelkie sp raw y do sądu pracy, grodzr
kiego i okręgowego i tp.   _
OSTRZEGA się osoby zainteresow ane, 
że p. A ntoni M arcinkow ski Sosnowiec, 
R ysia  1 nie je s t sekretarzem  Tow arzy 
stw a Hodowli K anarków  Sosnowca i 
©kolie. YVszolkich in fo rm acji w sp ra ­
wach Tow arzystw a udziela prezes Cze 
sław  Czech, Sosnowiec, G rochowa 6.
ZA darm o możesz się zważyć, zm ierzyć 
w najtańszym  źródle zakupu to jest 
w składzie aptecznym  D ancygiera , Bę­
dzin, M ałachow skiego 34. D la “dzieci p o ­
lecam  najlepszy  norw eski tra n  po cenie 
najn iższej. U w aga: Mężczyźni naj-
lepsze p rezerw atyw y po 30 g r ._________
ODDAM chłopczyka tygodniow ego 
niechrzczonego n a  własność. W iado- 
mość „Expres Zagłęb ia" S osnowiec.
ZA długi żony m ojej W andy z Ćhmie- 
la rsk ich  nie odpowiadam  tak  za te ra ź ­
niejsze ja k  i poprzednie i płacić nie 
będę. S tefan  H asikow ski, Sosnowiec,
R ybna 8._________ ______ _________
KO N CEfM I na  handel w in i wódek na 
Sosnowiec poszukuję O ferty  do adm ini 
s tra c ji „E xpresu  Zagłębia" pod .,R. C .". 
ZIO ŁA  lecznicze w edług przepisów  
sław nych lekarzy  przeciw  chorobom  
żołądka, kiszek, płuc, nerwów, w ątroby, 
nerek , pęcherza, hem oroidom , upławom , 
obstrukcji, kam ieniom  żółciowym, kasz­
lowi, astm ie, błędnicy sklerozie, a rtre - 
tyzm owi, reum atyzm ow i, ect. Żądajciai 
bezpłatnej broszury pouczającej!!! A-
dres: Liszki, Apteka.________ ___
ZA pożyczenie 300 zł. p rzy jm ę chłopca 
n a  p rak ty k ę  ślusarską, p łatnego  po pól
roku. Ofer ty  pod ..P rak ty k a".________
U N IEW A ŻN IA  się weksel in blanco 
w ystaw iony przez J a n a  Podsiadło. koL
Feliks.____________   _ _ _ _ _
OSTRZEGAM  p. K aro la  D om agalika, 
D ąbrow a, L im anow skiego (i, przed je ­
go niewłaściwemu popisam i w stosun­
ku  do m ojej żony. M ichał M rozik, Dą-
brow a, L im anow skiego. ____________
L IK W ID U JĄ C Y  się Sosnowiecki Lom­
bard  P ry w a tn y , T argow a 18 zaw iada­
m ia, że

os!afn;a likwidacyjna 
Licvtacia

odbędzie się 9 g ru d n ia  1931 roku  10 ran&

Wvdawca: Helena .Ałonsiorska, Druk JS xD res Zazębia" Sosnowiec, ul. Teatralna L tel- 4-94.


